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aż do dzisiaj pod wojennym despotycznym drya, a mieszkają tam nie Francuzi ale 
rządem a raczćj uciskiem jenerałów rosyj- | Bretończycy, Celtowie, Baskowie, Prowensale, 
skich, przykrępowane są jak najściślćj do|Rorgundowie i t. d. którzy zostali przez 
Rosyi bez cienia nawet odrębności, a naro- | Francuzów podbici, narzucono im język fran- 
dowość ich jest najsrożój i systematycznie | cuski, a ich językiem rodowym jest celty- 
niszczoną. Czyż może być w jakim kraju |eki, baskyjski, prowansalski niemiecki i t. d. 
język narodowy więcéj uciśniony, jak jest |Lecz chociażby sprzymierzeni sto razy po- 
język polski w tych czterech prowineyach | wtórzyli w Strasburgu, w Lyonie i w Lille 
polskich, gdy nietylko niewolno go używać | „że tu nie Francya,* Czyż znikła by przez 
w sądzie urzędzie i szkole, dokąd ani sło- |to wiekowa przeszłość Francyi a uczucie 
narodowe w sercach Francuzów ? 


kułu wskazaliśmy dla jakich dwóch powo- |się zdaje z tój przyczyny: iż od wieku piętaaste- 
dów ją roztrząsamy. JA ujowewokkakocyw (rapio w da łe 

Gdyby w lstocie w całej Polsce pod droguś), a przeto po wsiach w ogóle głównie Gł 
rządem rosyjskim, to jest tak w Kongresó- ko u szlachty i duchownych w używaniu bywał. 
wce jak na Litwie, Wołyniu, Podolu i Ukrai- Prawo więc wyłącznego wyrobu i wyszycku 
nie zaprowadzono te reformy na korzyść | miodu oraz pokrewnych jemu truaków we wBiaeb, 
narodowości, jakie ogłoszono dla Kongre- pizysłaguje właś zicielom ziemskim w Galicyi vba- 
sówki —gdzie jednak nie dano żadnej rękoj. gie prawdzi bzaprzezaie Ss fects; Mio. prsy- 
mi szczerości ich wykonania i trwałości ich|o Srp, 27% nie jako prawo pozytywa ° 


MWI Oparte na ustawach pisanych; lecz jako 
bytu —inne byłoby usposobienie w na- prawo zwyczajowe oparie na tradycyi. 
rodzie. 


W miastach przeciwnie propinacya misda i in- 
aych podubnyca truaków uzasadni oną jest za- 
4<wyczaj przywilejami, ugrawniającemi mie- 
s2Czan do zakładąnią i utrzymywauła pasiek a 


Kraków 4 grudnia. 


Wydano w ostatnich miesiącach wiele 
broszur i pism w języku polskim, francu- 
skim i niemieckim, mówiących o stanie rze- 
czy w Polsce i o sprawie polskićj, Większą 
nierównie ich część staje w obronie narodu, 
przedstawia jego prawa, krzywdy i żądania, 
jakkolwiek czyni to z rozmaitą zdolnością 
i niezawsze ze znajomością rzeczy wska- 
zuje kierunek ruchu narodowego. Lecz 
kilka z tych broszur z dziwną bezwsty- 
dnością usiłuje bronić postępowania rządu 
rosyjskiego w Polsce, wielbi jego reformy, 
obuiza się na naród, iż tego uwielbienia 
nie podziela, rzuca kłamliwe potwarze na 
jego postępowanie, i aby go potępić zą to, 
iź niechce zapomnieć swćj przeszłości, że 
kocha swą narodowość i swobodę, aby u- 
niewinnić niszczący je rząd rosyjski, nie- 
waha się użyć największych fałszów, za- 
przeczyć najjawniejszym faktom, podsunąć 
najprzewrotniejsze twierdzenia. 

Jedną z takich broszur jest wydana nie- 
dawno w Paryżu pod napisem: W. książe 
Konstanty, margrabia Wielopolski i 
Polacy, (Le Grand Duc Constantin, le mar- 
quis Wielopolski et les Polonais). Zastanowi- 
vy się ta nad tą broszurą z powodów: popier- 
wsze, iż najdalćj może idzie w fałszu i daje 
uderzający przykład z jaką bezwstydno- 
ścią chcą panegirycy rosyjscy przedstawić 
Europie wielkość czynów rządu rosyjskiego 
w Polsce a dziecinność żądań narodu pol 
skiego; powtóre, że broszura ta daje spo- 
sobność do przypomnienia, co rzeczywiście 
rząd rosyjski uczynił, a czego „słusznie 
żąda naród oparty na swoich pra- 
wach. ; : 

Autor broszury utrzymuje, iż „Rosya nie 
targowała się bynajmniéj z Polską“ i dała 
jéj wspaniałomyślnie „księcia i szlachetnego 
„i oświeconego, którego samo imie było już 
„gwarancyą, dała Polaka podniesionego w 
„rozgłośny sposób przez wypadki.“  Dalćj 
twierdzi autor, że „ten nowy rząd trudną 
kwestyę stanowczego usamowolnienia wło 
ścian rozwiązał oczynszowaniem, przyszłość 
moralną kraju zapewnił reformą wycho- 
wania i nadał autonomię administracyjną 
Polsce, oddzielając ją zupełnie od Rosji, 
robiąc język narodowy urzędowym, tworząc 
Rady powiatowe i gubernialne, stanowiąc 
reprezentacyę polityczną w Radzie Stanu,“ 

Czyż można w kilku słowach powiedzieć 
więcéj i większe fałsze, okryte pozorem 
prawdy? Pomijając już owe twierdzenie o 
„stanowczym? rozwiązaniu kwestyi wło- 
Ściańskićj „oczy nszowaniem”, o politycznej 
reprezeńtacyi w Radzie Stanu, pytamy się: 
gdzie jest autonomia większćj caki 
Polski pod panowaniem rosyjskiem, jaką 
ma autonomię Litwa, Podole, Wołyń 
Ukraina? które zostają od chwili zaboru, 


wa polskiego władza nie dopuszcza, lecz na- 
wet wzbroniono go używać w publicznych Benia iażby ces p E 
zgromadzeniach obywateli, w protokółach SAn H a: i anen aperi A 
wyborów i sejmików, W zarządzie insty tu- tujest Rosya“, niezmienią tym ukazem historyi 
cyami obywatelskiemi jak n. p. projektowa- świadczącój p każdej karcie że tam była 
ne Towarzystwa Rolnicze i Kredytowe, Czyż i jest od lat 500 Polską, A chociażby ty- 
może być w jakim „kraju sroższy u- siące płatnych organów rosyjskich mówiło 
cisk narodowości, jak w tych ezte- Polakom w prowincyach dawniej Zabra- 
rech prowincyach polskich pod rządem nych, iż są Rosyanami, nie wmówią im te- 
rosyjskim , gdzie wszystkie prawa tćj na- go i mis zniszczą w ich duszy uczucia na- 
rodowości są zdeptane 1 wzbroniono przy- rodowości, którego dotknąć nawet nie mógł 
znawać się nawet do jéj nazwiska. ciężki ucisk rosyjski przez cały wiek trwa- 
1 wobec takiego stanu rzeczy, w obec|jący, chociaż używał tak knuta i żelaża jak 
takiego postępowania rosyjskiego rządu |; trucizny zepsucia; żadne prześladowania 
w czterech prowincyach polskich pod jego niezmusiły ich do zaparcia się polskości i 
władzą będących , śmie autor wmawiać do odstąpienia od Żądania praw narodo- 
w Europę, iż Rosya Połsce dała autonomię, wych. 
reprezentacyę polityczną, język narodowy . s 
w szkole i urzędzie ! Gdy oto na całej prze- | y zb Su weomóni ei. 
strzeni ziem polskich od Niemna do Dnie- Zabranych żądali praw narodowych, nie czy- 
pru nie wolno założyć jednej szkoły w któ- ni żadnej wzmianki o ge wino kad 
rej by po polsku uczono, nie wolno wnieść W obładzie swej i bezwstydności ida za 
do jakiegokolwiek sądu aktu najmniejszego dalej, bezwzględnie zamyka całą Polskę 
EA A narddowyi, ; ok w Kongresówce, podsuwa mniemanie, 
utor prawiący tak rozgłośnie, iż Polska że wszyscy umiarkowani Polacy, do któ- 
uzyskała wsżelkie koncesye narodowe i po- rych. liczy całą ludność A dzają wa ik 
lityczne, a wymieniający częściowe i p czem) yo Kongresówka jest całą Polską, że wi- 
nie poręczone reformy ogłoszone dla je- dag zasgokojonańi aż fta A PENS 
dnej z pięciu. prowincyj polskich pod żądania względem GorukalOŚNŚWGEĆ i 
rządem rosyjskim, to jest dla Kongresówki, przyszłości lecz „pragną tylko czczych 
caro Szeski ERSE ST W Je zadosyć uczynień za ERTI, ukarania 
sad, Pooymeyi czyny rządu PORE publicznego dawnych rządców Kongresówki 
jego słowom, a samowolność policyjno-woj. którzy surowo postępowali z: Połakamić” 
skowa w czczą formę chce zmienić drobne chcą aby za przeszłość Rosya uznała się 
instytucye i stan wojenny trwa ciągle), usi- winną, jak gdyby wielki rząd mógł się kie- 
łuje udać część za R wy jana dykolwiek skazywać na pokutę publiczną, “ 
sówkę za całą Polskę uważać Era sow Autor twierdzi, że ponieważ „Polakom idzie 
Europę gzřudzić. Lecz właśnie na to nie mo- o formę, o słowa i o iki okóśdiai 
83 zgodzić się Fme r” - p tąd główne wielkiemi aktami rządu; ód. zy 
p b) 
j è w PZA powód nieukontentowania i o jakimś rządzie i dealnej doskonałości, od. |- 
Bo czyż byliby Francuzi zadowolnionyni, ślady o Nea R: adne. 
gdyby sprzymierzeńcy zabrawszy 1815 roku ak weź yt p toig" a 
całą Francyę, nadali jednej prowincyi zwa- | 29578507 a; | 
nej dawniej Isle de France, to jest Paryżo- 
wi i jego okolicy, pozwolenie używania ję- 
zyka francuskiego w szkole, sądzie i urzę- 
dzie, postawili kilka munieypalnych instytu- 
cyj i wołali; „oto Francuzi mają autonomię 
narodową *; przedstawiającym zaś, że to jest 


Powtórzyliśmy tu, że nawet w tej jednej 
prowincyi, w Kongresówce, ogłoszone refor- 
my nie mają żadnej rękojmi szczerości wy- 
konania i trwałości bytu, eo wielokrotnie darci, i zarazem do Bycenia uzy 
dowodziliśmy przedstawiając , że jedyną drodze miodu 1 takowego sprzedawania, 
graraneya poszanowania’ praw” naro”, U smi sk Banet oao t yciędo 
dowóści jest uznanie ich we W ZY SU Zaos głownie w krajach ruskich i ltowanie "a. 
kich prowincyach; albowiem nie mo- dzieź w księstwie mazowieckiem, w których mno- 
żna chcieć szczerze roz winięcia|guść pasiek respective barci produkt ów cen- 
tejnarodowości w Warszawie, któ-|uiejszym tak dla poszczególnego jak i da krajo- 
rą się niszczy w Wilnieiwż yto- z rr aan A sm 
miana, nie można uć aby rząd pragna aypygoby wada se. pirychoda w pond prae 
utrzymać i wznieść to w Kongresówce, co W krajach zaś pierwotnie polskich, W Bsczegol- 
chce obalić na Litwie. Całe dzieje króle-| gości w właściwćj Malcjpolsce przywileje uada- 
stwa kongresowego od 1815 do 1830 toku, 


jące mieszczanom wyłączse prawo wyrabiatia i 
dowodzą na każdej swej karcie prawdziwo- |szynkowacia miodu, istoicją (z rzadkiei wyjątka- 
ści tego rozumowania. wre peue tylko po miastach bardzo dawuego 

I tak w miastach, położonych w zachodnich 
obwodach dzisie,826) Galicyi, (o ile do dawucgo 
województwa krasowskieg » Balcżały), natrafi „my 
na ślady wyłącznego prawa wyrabiania i Bżynko- 
waala miodu na korzyść mieszczau, ukrom Krako- 
wa, gdzic dotąd cech miodvsytaików 
istnieje, tylko w Myślenicach, Zatorze i Kęiach 
(śtóre miasta zostały załużone % lutach 1342, 1292 
i 1277). 

W miastach zaś zachodaich obwodów, położo- 
nych w dawaem województwie Saadomirskiem, nie 
napotykamy już żudaego ślada nauania miesscza- 
nom prawa propiuscyi mioda: zapewue z przyczy- 
ay, że te ostątuie miasta (o ile na dzisiejszą Ga- 
keyg przypadają), w ogólności są późaiej- 
szego założenia; gdyż najdawniejsze z nich, 
to jest Tarnów datuje się dopiero od roku 1328, 

Dią tego zaś czynimy w tym przedmiocie rużai- 
cę mięlzy miastami dawnego i późniejszego zało - 
żeaia: iż w czasach bardzy dawuych (wą się ro- 
zumieć Piastowskich) istaiały także w Maiej 
jeszcze barcie (i ia), to jest lygowiska 
e A KA pszczół leśnych, a to w skutku utrzymującój 
się w owych czasach muogości lasów, które zalem 
KORESPONDENCY A CZASU. oa korzyść miodosytników miejskich bez widoczne. 

go lub przycajmnićj doikliwego uszczerbku w przy- 

$ chodach skarba z lasów, zużytkowane być mogły. 
Z nad Wisły 30 listopada. Przeciwnie obywatelom miast założonych w cza- 

sach pokaziwierzowskich (to jest od drugićj poło- 

XXVI. Chcemy tu jeszcze nadmienić krótko o | wy cuternastego wieku) nie było tak dalece poco 
prawie propinacyi miodu tadzież syconych z|przywileja wyłączaćj wolaości korzystania z arci 
miodem (oraz z przyprawą z owoców lab jagód | w lasach królewskich lub prywatnych, a zatem sy- 
wstydnym, ażeby utrzymywać, że Polacy |Przysposobioną) nmiektórych trunków, powsze- |cenia i szyskowania miodu ciązniętego z tych barci 
czując, że mają wszystko czego chcie.|chnie u nas znanych pod poszczegółcą nazwą: |uadawać; ponieważ lasy trzebioao coraz bardeićj, 
li ra tylk by był uk 5 „,y;| ióniaku, maliniaku, dereniaku, porzo- | przestały dawać pszczołom scbronienia w takićj 

1, Pragną tylko aby był ukarany jaki|czniaka itp. w ogólności. rozciągłości, aby z nich tek wielkie źródło zarob- 
Muchanow, Suchozanet lub Lüders!| Co do propinseyi miodu w ogóle rzskliśmy |kowości i przychodu (jaki w tym względzie mia- 
Czyż można większym kłamstwem bronić | poprzednio: iż prawo propinacyi, to jest wyłączne |sta daxnićj założone miewały) otrzymać moża 
tylko jedna cząstka Francyi, odpowiadali: większego fałszu? Czyż z ludźmi tak złej | 80 wbd i yeya o trarka (a kpr y: KiS > zee a m tój wra jest nmondaig; 
8 i y z „5 SZA : ; ; conych z miodem pow mienionych tran „jo wód upatrujemy zwłaszcza w tój oko- 
że Jon Ę cała Francy a, bo po za tą prowin- |woli Jest Jakakolwiek Tien Dla tego płody picyalikijąca” statalclółom iher po liczności: iż Sab > p o barciach, ją- 
cyą jest już Bretania, Normandya, P rowen- daleką jest od nas wszelka myśl polemizo- wsach w Galicyi, nie da się nzasadnić żadną kon |ką konatytacya koronce zawierają, jest z r. 1550 
cya, Burgundya, Alzacya, Lotharyngia, Flan- |wanią z tą broszurą; a na początku arty- |stytacyą z czasów Rzeczy vospolitój polsk'ćj, jak ja i ta się wyłącznie prawie Mazowsza tyczyła, 


lecz narodowych i swobodnych insty- 
tucyj dla wszystkich polskich pro- 
wincyj. 


Trudno uwierzyć, iż możną być tak bez- 
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zn un NA 
i i k A sr z niej A Bo choć z na i|uderzyło młode serce artysty ożywione bratniem 
i ] k0- „ |w drugim względzie Karol ustąpić musiał Liszto- I 
Część Literac 0 rtystyczna wi, jednakże prai Hien wyka go o 
A Bei tyle, o ile prosta prawda przewyższa sztuczne 
Posce strojne w stubarwne świecidełka. Ge- 
nialny utwórSzopena wypłynął z pod jego paleów, 
ZEBRACY. niby przeciągły jęk zbolałego serca, który wzra- 
stał z słabnął na przemiany, ano py 
ZEW wielką tercyę, koił się nieziemską na zieją migo 
arte: cącą łódka za a na melistych Akeh 
: f% wieczności, albo tracąc to światełko, i przybiera- 
Karol zamilkł nie chcąc odpowiedzeć Jak my. |jąc pierwszy charakter, omdlewał w ostatecznem 
ślał, ale antagonista Szopena wyprowadził g0 | wysileniu. Artysta w ciągu grania co raz to wię: 
z kłopotu, bo poprawiwszy się w krześle, zaczął cej nabierał energii; „widać było, że. w tej chwili 
ową etiudę z wielką radością przytomnych, któ żyje właściwem sobie życiem, że jakiś tajemny 
rzy oddawna pragnąc końca niezrozumiałej dy- | ogień rozgrzewa jego duszę. W miarę jak zbliżał 
sputy, tłumnie obstąpili fortepian. Liszt tym ra-|się do końca, twarz mu płonęła, rozdymały się 
zem usiłował samego siebie przewyższyć, i 13e- | nozdrza, oczy łzą zachodziły; ale ta ekstaza nie 
czywiście grał lepiej daleko niż na koncercie. Za. | nadając konwulsyjnych ruchów jego ciału, wsia- 
niechał nawet miotanie się, szamotanie 1 tym po- | kała całkiem w instrument, który pokonany 
dobnych dodatków, a wykonał utwor Szopena w swych nieudolnościach zdawał się zdumiewać 
z zadziwiającą biegłością i dokładnością, iż naj-|nad własnym wdziękiem. Etiuda płynęła dalej a 
surowszy Sędzia nie mógłby mu nie zarzucić, ale|dalej, jak strumień spadający po kamieniach, to 
też oddawszy winny hołd mechanicznej stronie | gwałtownym pędem, to kropla po kropli, wolniej 
talentu, usiadłby spokojny na swojem miejseu.|i wolniej, ciszej 1 Ciszej i co raz bardziej słabła 
Artysta pełen zadowolenia wstał od fortepianu, |i gasła, migocąc gdzieniegdzie cieniem życia, e 
rzucając okiem dokoła, jakby domagał się okla- | chem westchnienia, i ginąc w tłumionych jękach, 
sków, które wnet hojnie posypały się ze wszyst- skonała na nieokreślonym akordzie. 
kich dłoni. Jeden tylko Karol nie dzielił powsze- „ Karol wstał od fortepianu zmęczony, wybladły 
chnego zapału, i dość zimno, bo z koniecznej |jak Pytonissa zdjęta z trójnoga. Goście nie Śmie- 
grzeczności przyklasnął tryumfującemu artyście. | jąc wystąpić ze zdaniem a priori, poglądali to na 
— A teraz prosimy ucznia Szopena o tę samą | siebie, to na gospodarza, który w milezeniu usiadł 
etiudę! — zawołał Maestro urażony obojętnością przy stoliku, wziął arkusz papieru, i szybko coś 
Karola — posłuchajmy jak ją zagra ten, co się |nakreśliwszy, przyłożył pieczęć u dołu, i podał 
przejął metodą jej kompozytora. pismo Karolowi. 


k l dodał z dumą, która najszlachetniejsze jego po- |miałem już tem samem i mężczyzn po sobie, szło 
współezuciem , tamując oddech w jego piersi, a |stępki umiała na pokarm dla siebie przerabiać — |mi przeto jak z płatka; i sława moja rozpływała 
zmuszając go do milczenia wymowniejszego nad inny zmiarkowawszy, że za sobą obstać nie po- | szeroko. Zaczynałem podobno rok dwódziesty, gdy 
wszelkie wyrazy. dziękczynne. „Sądziłby może, że trafisz, zapędziłby cię w myszą, dziurę. I cóż ci mię okrzyknięto pierwszym w Europie fortepiani- 
z niego zażartowano, gdyby nie owe świadectwo, pomoże talent choćby największy, kiedy lada słów- | stą, współzawodnikiem Mozarta i Beethowena. 
którego głoski migały mu w oczach, niby roje o-|ko pierwszego szarlatana może najniekorzystniej | Półtorasta gazet i kilkanaście tysięcy ust trąbiło 
wadów buchających z czarnego otworu pieczęci, uprzedzić o tobie publiezność, u której zwykle|mi o tem w same ucho — musiałem uwierzyć, 
skupiały się lub rozpierzchały R papierze, iż dłu- | zarozumiałość popłaca, a skromność jest termome- |bo też wistocie miałem niepospolite zdolności, któ- 
go łapać je musiał, nim doszedł ukrytego w nich | trem nieudolności. P re rozwijane ciągłą i sumienną pracą, kto wie 
sensu. Tymczasem goście wyszedłszy z osłupienia,| — Przecież prędzej, czy później prawda na|jak daleko mogłyby były sięgnąć. . Ale pierwszy 
obstąpili go dokoła, prosząc „0 koncert na jutro. | wierzch wypłynie. mistrz w Europie, uzurpator Mozarta i Beethowe- 
Próżno wymawiał się, że nie było ku temu ża.| — Przeciwko temu ani słowa; wypłynie ona|na mógłże myśleć o pracy? on, co już był skoń- 
dnych przygotowań; wspaniały Liszt, obiecał mu kiedyś bez wątpienia, ale nim to nastąpi, wiele | czonym i doskonałym, co posiadał wszechwładny 
wszystko ułatwić, „i wnet posłał do jego stancyi |też i wody upłynąć musi, a tymczasem potrzeba | talizman otwierający mu na oścież drzwi całego 
po. koncertowe bilety, z których każdy z gości|żyć i walczyć z okolicznościami, które zamienia- | świata ? Zresztą nie miałem czasu pomyśleć o tem, 
wziął po kilkanaście do rozdania, j co tchu jąc się w przyjaźniejsze, zastają nas często albo wywdzięczając się za łaskawą, nademną opiekę 
poleciał w miasto, trąbiąc o niesłychanem wyda-|w grobię, albo w zupełnej niemożności korzysta- | protektorkom moim, dla których oprócz wielu in- 
rzeniu. nia z ich faworów. Wyliezyć znaczniejsze tylko nych dowodów wdzięczności, starałem SIę jeszcze 
„ „Jeden tylko Karol pozostał z gospodarzem, bo przykłady, byłoby to rozprawiać bez końca. pra- | woltyżować przy fortepianie, dokazywać mecha- 
1 ja wyszedłem z innymi; a że moje i p. Liszta | wdzie umorzywszy głodem, budują nam potem nizmem, nadrabiać efektem, i tumanić melomachją, 
mieszkanie przedzieluła cienka, drewniana przegro-|mauzole i wskrzeszają w potomności: dziękuję |eo przyjmowane z oklaskami a powtarzane usta. 
da, przeto pomimo woli podsiuchałem rozmowę ar- | za łaskę! Ja chcę żyć teraz, a po mojej śmier- wiecznie, przeszło w nałóg niepokonany, i odbiło 
tystów. ci... aprez moż le déluge! dobrze to powiedziano. się we wszystkich moich utworach, Słowem stałem 
TA prawda, panie Karolu — mówił Liszt —| | Powiedziano najgorzej, i najgorzej postępuje |się koryfeuszem modnych muzyków, co hałasem, 
żeś mię wziął zrazu za zarozamialea, który rów- ten, kto rozszerza to zdanie. łoskotem, stukiem i pukiem małpują uczucie, skła- 
nego sobie nie widzi? Tak, tak; nie mogłeś są-| 2 Jakiż Purytanin! — zaśmiał się Maestro — dają w jedno trzy orkiestry, pakują w nie wszy- 
dzić inaczej, ale czyż myślisz, że artysta doro- | proszę cię nie myśl, że cię cheę przekabacić w ko- stko, zacząwszy od pikuliny, aż do wielkich bę- 
bi się grosza i sławy bez podobnych komedyj? |medyanta! Cenię podobnych tobie ludzi, ale na |bnów pułkowych, i radziby nawet wpakowąć 
— Może to tylko u nas! — westchnął Karol. |śladować ich nie potrafię. Byłbym i ja może wo |artyleryę, byle sprawić efekt, i pokryć ubóstwo, 
„ —, Tak, być może, że u was mniej, niż gdzie- |jował ze światem — dodał wzdychając — gdyby |a często zupełny brak myśli. Tym sposobem i ja, 
indziej, ale plus minus wszędzie znajdziesz to sa- |ten stary gracz nie zużył mię z mańki, i nie wy-|i oni przyszliśmy do sław, e odzy, a chociaż 
mo, bo wszędzie ludzie są ludźmi. Zapytaj mnie, strychnął na dudka. więcej jak pewna, że za anaście wszyscy 
zapytaj innych, co widzieli wszystkie kraje, ico-| — A to jakim sposobem? zejdziemy z pola, i kompozycye nasze pogryzą 
dziennie przekonywają się o tem. Ale nie daleko] — Sposobem szczególnym, bo nie zaczął ze mną móle 1 myszy; zawsze to jednak lepiej, niż umie- 
: AE d szukając, powiedz jak ocenili twój talent rodacy |od nędzy, jak pospolicie zwykł z nami zaczynać, Tać z głodu lub pomieszania, jakto podobno stało 
— Prosimy, prosimy !— powtórzyli goście, mie-| __ Oto jest dowód — rzekł, „Sciskając mu rę-|i cudzoziemcy? : a nawet i kończyć, co także bardzo ezęsto się |się z Mozartem i Beethowenem, których ukorono- 
niając się szyderczem spójrzemiem. € — jak wysoko talent pański szacuję. Proszę| Karol za całą „odpowiedź dobył z kieszeni otrzy- | zdarza. Odrazu jakoś poszło mi szezęśliwie, do | wano po śmierci, jak nas zą życia, a z których 
Karol usiadł do fortepianu, uchylił dekę pokry- | przyjąć to świadectwo, w którem z wielu względów | mane PA chwilą świadectwo. czego najwięcej przyczyniły się kobiety wielkiego | drwiono za życia,. jak z nas drwić będą po 
wającą sztymsztok, i wydobytym kluczem pod- Przyznaję panu pierwszeństwo nad sobą w obec| — ) ba! — zawołał gospodarz — dobrze, żeś świata, nie tyle podobno zachwycone graniem mo- 
stroił niektóre tony fałszywe, a przebiegłszy kla- | zgromą zonych ta osób, wraz z któremi upraszap |na mnie trafił; jest to traf wyjątkowy, a wyjątki |jem, ile twarzą i postawą, naówczas dość okazałą, 


śmierci. 


iął ki i e i R por (Dalszy ciąg nastąpi.) 
wiaturę chromatyczną gamą, wziął kilka tęsknych |go o koncert, ad SOM rzeczy nie stanowią. Zresztą mówiąc prawdę, cóż |Ten fawor plci pięknej pochlebiał mi bardzo, gdyż 
akordów, z których przeszedł do owej „etiudy. , Goście osłupieli, Karol skłonił się, i nie mógł | mi szkodziło przyznać ci nad sobą pierwszeństwo, | biorąc go w pro ducha za uwielbienie mego 
Granie jego było proste i skromne, ale wieleż to |nic odpowiedzieć, Pierwszy to raz w życiu odda- kiedy już zebrałem nieszczupły majątek, i tylko | talentu, sądziłem się mistrzem nad mistrze, które- hotin, 


życia i talentu znalazłby w niem każdy, kto zdro- |no mu sprawiedliwość pierwszy to człowiek zro- 
l sag jmując sztukę, E samego tylko efektu il zumiał go i ocenił, to tęż łatwo pojąć jak silnie 


z nałogu włóczę się jeszcze po świecie? Ale inny|mu pozostało tylko zbierać laury, używając wszel- 
na mojem miejscu nie byłby i tyle szlachetnym — | kich słodyczy życia; a że zhołdowawszy kobiety, 


e mc 


, 


CZAS z Piątku 5 Grudnia 1862. 


i ka adresów | tem kwiaty wyobrażały najpiękniejsze i najmłodsze |a prócz tego 70-depntowanych z lewicy, aby sło- 
SPIER Guam ARA okalętę, to | panie w otych ublorach. wa me świadectwem swem stwierdzili. ? 
' J -| P. San Donato przedstawił mnie ministrowi Rat- 
tazzemu, który mnie przyjął bardzo uprzejmie; wi- 
Kraków 4 grudnia. JOKAp. Mość postanowie | działem go późnićj trzy razy. P. San Donato za- 
aiem z d. 24 listopada zstwierdził wybór prof:so | pytał mnie wtedy parę razy, czy chcę odwiedzić 
ra uniwersytetu Dra Józefa Majera na prezesa To 


p. Rattazzego w jego domn; przystałem na to, i 
kraczała zbyt Często z granie umiarkowania, któ- | warzystwa Naukowego w Krakowie na r. 1863. 


Inaczćj rzecz się ma atoli pod względem p 

i jek praktykowania propinacyi mio” | sposób uw; e i i 

po sc galicyjabich = ogóle, położonych pramazga i opran oppa „zpw rasa: 
j aGnój Czerwonój Rusi na fale znamienia tego nienaloży się È 

ye p sf : też dla tego, aby zewnętrznie niehołdować kosmo 

Tutaj bowiem jeszcze w wiekach dużo później- 


adałem się z p. San Donato i Delgiudice do nie- 
go, gdzie mnie przyjął jak najuprzejmićj. Ro- 
zmowa padła na prowincye południowe i p. Rat- 
tazzi rzekł, że gabinet będący podówczas u wła- 
dzy nie może nie dobrego zrobić dla kraju. Za- 
pytałem go, ktoby mu się wydawał właściwym, 
gdyby nowy tworzono gabinet. P. Rattazzi odpo- 
wiedział, że p. Depretis, i dodał, iż onby now 

nadał popęd uzbrojeniu narodowemu, iżby zmienił 
urzędników, w końcu że niemogąc przyjmować lu- 
dzi z ostatecznój lewicy, postawiłby ich na wido- 
ku, wymienił on pp. Crispiego, Mordiniego, de 
Boni. (Smiech). 

Wychodząc od p. Rattazzego spotkałem p. De- 
pretis i opowiedziałem mu cośmy mówili. P. De- 
pretis zwołał zgromadzenie lewicy a ja wyłuszczy- 
lem jéj obietaice ministra, dodając, że to co mó- 
wię nie od samego wiem p. Rattazzego. P. Dezret's 
powiedział wtedy piękną mowę i okazał się prze- 
ciwbym wszelkićj tranzakcyj. Nazajutrz spotkałem 
p. Depr<tis i zapytałem go czy zawiadomił p. Rat- 
tazzego o tem co zaszło. Odpowiedział że to t- 
czynił. 

Tak się więc rzeczy miały. Miałbym jeszcze co 
innego do powiedzenia, lecz lękam się wchodzić 
w osobistości (mów, mów!). Ponieważ rzecz mnie 
samego dotyczy, Izba nie meże muie zmusić abym 
mówił, Fakta są takie, jak je opowiedziałem, a 
sumieniu Izby pozostawiam sąd o tem czy powie- 
działem prawdę. 

P. San Donato potwierdzs, że przedstawił p. 
Nieoterę p. Rattazzemu. Mówiono o sprawach Włoch 
poładoiowych. Mowca powtarza prawie to samo co 
rzekł p. Nicotera. 

Prezes rady. To co rzekłem w rozmowie po- 

8 bieżnój, mogłoby tylko wtedy mieć wagę, gdyby 
PAALA EFA p. Niectera był się przedstawił w imieniu lewicy. 
Opinia jaką objawiłem w prywatnśj rozmowie nio 
SUR NERO ZE O powinoa być przedmiotem dyskueyi w Izbię. (brawo!) 


zwanych pasiek (nie istniejących w tym sposo dziela poh a Odu do 
i rozległości w zachodnich obwodach 08 ania grona gy soo! dee Mi ! i i i zj 
ka ną śolępey Braci aa o ET rania były próżne, bo p. Bonin na sprowadzenie p ipia i poł ataego. rieni Edo an wnie nad nią radził Komisy Izby wyższej du 
) ] i i | i jemiecki i | du załatwiezią obsene ; $ 
król Zygmust III dozwolił osaduikom zakładać | teatra polskiego do niemieckiego Poznania pozwo |dla naro x notan e Ak 
jeki, ‘e miodów budować. | liċ niechce. Dyrektor Kellsr bierze zwykle połowę |stytucyonalizm pruski wysta y J sa 
sarre naiara Aaria ennea pasiek, a | dochodu od każdego polskiego przedstawienia i to | probę. Będzie możdą nazwać zee de korat 
zeiem i sycenie miodu nawet wtój części Galicyi, spowodowało go, że zaniósł prośbę, aby mu wol- | aiem losu, jeśli z miej wyjdzie nieuszkodzony. 
w którój ta część gospodarstwa taką miała nie-|co było towarzystwo dramatyczne polskie do ka 
gdyś rozciągłość, to jest w okolicach raskich, po- | znania sprowadzić. Prośbę tę odrzucił iiae ny 
szły w zaniedbacie; a to bądź w skutku zmie- | prezes, jsk gdyby dla Polaków pod rzą Pa pru- 
nionego trybu gospodarowania w tych, okoliczch, | skim teatr polski zupełnie był zbytecznym. 3 
i przeto może zmniejszonćj uprawy hreczki (tatsr |ezasem Uwija się Z konsensem rządowym pełno 
ki); bądź też w skutku uszczupienia obrębu 28- koc epok dolna ywa ae p kia po 
i i h ro szczół swoi% | wszystkich Rawiczach, Leszna y 
R jg 070% SAECO Nakłach. Co zatem wolno Niemeora— to miewo 


kach ugody przez Izbę deputowanych przyjętych, nie 
owy, a 


\ 


Paryż 30 listopads. 


TN wdrecyi przez ajentów angielskich, | ba, że się zgodzi na warunki przez Izbę wyższą 
Ea Tat tu tylky ej fortel polityczny lorda |uchwalone, które trzymają środek między rządowe- 


; j sem | 2. Obligacye sntowaue w walu- P. Depretia nie przypomina sobie dobrze tego 
propinacyi wódki a nawet piwa. iid reL e peanta yw w roc A EA bie Wiódekokiy oA pali d 62,333,214 wszystkiego, lecz zdaje mn się że zganił za aa 
To „niewielkie znaczenie przychodu płynącego zapewne kandydata, który mu równie dogodaym B. Dlng bieżący......... DOE 396,402,588 Nicoterę. 3 ; 

z propinacyi miodu sprawiło Wy poi R keno a LR. jak książę Alfred będzie, a który zastrzeżeniami 4, Dług lombardzko-wenecki........ 70,723 490 z Nicotera (wrzawa, nie! nie! mów). Powiem 
0: woal poimanje, gp pala sul U vpj co chwila pakują jakiego księdza do k Gabinet paryski] =o o 0, ,, = Razem... ...24384505191 a dja pgi iate AAN SĆ Aptera 3 
stryackiogu nio wywoływała żadoych ważniejszych |zy. Co dopiero ; » 


port lewicy względem t:go ©2 zaszło z p. Ratta- 
zim, gdyż ma on należeć do nowego gabinetu. 
(wrzawa). 

P. Crispi zaprzecza jakoby chciał konstytu- 
anty w Sycylii. Dowodzi oa, że zgromadzenie 
którs chciał wtedy zwołać nie miało innego celu, 
jak wydać wotum zjednoczenia z innemi prowia- 


A auai izini i wh Avgli, a ramicna jéj dość silna i zręczne, ża nie|2, Procezt od obligacyj w walucie wied. 492 400 cyami Włoch. Mowca wyjaśnia obszernie postępo- 

i a rem KOMI co do preas „wa hitio 'wypuszczeją to co raz obejmą. Mimo więc|3 od długu bieżącego.......... 9,328,100 etat swoje w owój RENE niemiał on innego 
prawa EG opii Aiae, odnieść z pierwszej ręki, okazywanego bezpieczeństwa i spokoju z jakiom |4, Wygrane z pożyczki loteryjnej....... 2,560 500 imi elaka AA s oN WE 
w Ga waghodae AC ustaw ogólnie. prawo:pro-|ciw . cator Grę: Sanie Byd on, że zai uczynić 
pinacy iż Rocky ,. PFU" kij poet śl Lod ZO pogląd historyczny i skreśla obraz faktów, które 
poprzednich artykułach ju 3 . 


poprzedziły plebiscit w Sycylii. Następnie mówi: 
Nie miano przeto zwoływać konstytuaaty, a gdyby 
to kiedy nastąpić miało, to w ionem mieście... 
(wrzawa). Nia mogę zakończyć uiezaprotestowaw- 
szy przeciw wyjaśnieniom p. Rattazzego z powo- 
du aresztowania pp. Calvino, Fabrizzego i Mordi» 
uiego. Powody jakie przytoczył utwierdziły mnie 
w przekouabiu, ża co się tyczy tych depatowa- 
nych, statat został pogwałcony. P. Crispi dodaje, 
że amnestya którą ogłosił gabinet Rattazzego nie 
była przyjemna jego przyjaciołom polityczaym. 

P. de Cesare powtarza zaskarżenia jakie za- 
uiósł przeciw terażaiejszemu gabinetowi i mówi że 
p. Rattazzi upatrzył w tem argameat do uczynie- 
uia mu zarzutu, iż zmieaił opinię polityczaą. Tak 
jest! rzekł on, rozboje wamogły się pod teraźiej- 
szym gabinetami; tak jest, ministeryum zdeptało 
atatut ogłaszając stan oblężenia, 

P. Rattazzi. Uczyniłem już wozoraj propozy- 
cyę zamienowania tajućj komisyi dla zbadania rą- 
porta p. La Marmory o rozbojach. Niechaj Izba 
nie wierzy wszystkiemu, co w przedmiocie 
powiedział p. Masaari lub inni, zam, iź złe 
jest mniejsze jak o tem sądzą. 

P. Mordini. Mizłem zaszczyt donieść izbie, że 
zanim wyjechaliśmy z Taryna ja i przyjaciele moi 
zaopatrzyliśmy się w prawne papiery i žo aresztu- 
jąc pas, pogwałcono statut. Z powoda tego fakta 
p. Mordini zsprzecza kompeteacyi Izby i mówi: 
przyjmujemy jednsk jej sąd i przystajemy va to, 
aby rzecz ta wytoczouą została na pole, wybraue 
przez p. prezesa. Jako deputowany z lewicy, by- 
łem areBztowauy i więziony w zamka de I” Oanf. 
Mówiąc o tem aresztowania, chciałom dać wzór 
amiarkowania. Lecz p. prezes nieposzedł za moim 
przykładem i kat ry raport, któremu nieumiem 
dać nazwy, Jenerał La Marmora i prezes- rady nie 
troszczyli się o artykuł kodeksu, dotyczący gorą- 
cogo uczynku. Telegram przesłany z Palermo jeue- 
rałowi La Marmora mówił: „Zwrócić n.leży uwa- 
gę, że Mordini, Całvino i Fabrizzi puścili się w 
drogę, aby podburzyć ludność itd.* Mówiono jege- 
rałowi La Memora: deputowani Mordini, Calvino 
i Fabrizzi chcą podbarzyć Neapol, zbierać składki 
pieniężne, usiłowali zbaatować oficerów armii, I tem 
już udowodaiony został gorący uczynek. z. 
puśómy nawet gorący uczynek. Lecz dla ozegóź 
aresztowauo Calyiao? Dla czego aresztowano Pul- 
sxiego? Dla czego aresztowano deputowanego Pan- 
coldego w Sycylii? 

Co się tyczy oskarżenia o zamiar zbuutowania 
sficerów, oświadczam, iż jest całkiem myłnem. Za- 
pytano 32 oficerów dymisyonowanych pa jediiema, 
a każdy z nich wyznał» 14 NAS nie zna. Próżes 
rady mówił o raporcie Jenerałą Mella, lecz chciał- 
bym go wprzód poznać, aby go módz sądom przed- 
tożyć, Oskarżenie to jest wielkie |  Miałżebym ja, 
który od pierWEZEJ mojej młodości pracowałem dla 
aiepodległości Włoch, ja który dla niej cierpiałem, 
zrzec 8ię Mej myśli i stanąć w sprzeczności z 8a- 
mym sobą? Nię, nie! (brawo z lewicy.) l 

Mówca powiada, ża niemoże pominąć milcze- 
niem celu, do jakiego dążył wraz z towarzyszami 
swymi, udając się do Sycylii. Odpowiedzialność 
nasza jest tak wielką, iż lyba powiuna mi pozwo- 
lié powiedzieć o przyjaciołach moich kilka słów 
pochwały, Życia p. M. Fabrizzego możo być eyto- 
wane jako wzór ralacbetoości, odwołuję się z tem 
do p. Durando, do p. Fariniego, odwołałbym wię 
do jenerala Cialdiniego, gdyby był obecnym. Kie- 
dy o,czyzua jest w niebezpieczeństwie, przyjaciele 
ui pierwsi stawiają mu czoło, Po zwalczónia nic- 
beznieczeństwa wracają do życia prywatnego, ` 

Mówca oddaje pobieżnie pochwały członkom le- 
wicy. Mówi następnie, ża dostojiy dom sabaudzki 
wyobraża zasadę monarchiczną, a Garibaldi zása. 


....... 


Majewskiego, w którym grała niepoślednią rolę, i le 
twi ledwo przed samemi świętami, gdyż budżet |w naiwną szatę przybrany, weale nienaiwny wziął | sarskiej, 


i sądzi i iem ni eorga |w sprawie papiestwa, okazujące niezmienność in- 
doboru na r. 1863 i sądzi, że się z bankiem nie TĘ dka polityki ta i m. tej „sprawie; i swygię: 


3 P. Nicotera oświadcza, że nietylko, Sy nać 
ga i wierszy dostarczył p. Oktawian Fenillet, mo-|się będzie faktu osobistego, lecz, nadto p? af u: 
licyga Dawid. Następując? cztery przedsta- |miarkowanym, co nie przypada do 8 ini 


| 


wiązany do króla. Lud nawet po bitwie 


z 6€x€x€6€«€©€x06€0 a EZŚŹZZZSŚ 


dę demokratyczną. P. piw z > dE 
i Jari i i jest za sz Ş- 
aby dowieść; że -Garibaldi był i J rod Ez, 
monte mniems, że pomiędzy królem i Garibaldim 
zgoda niezostąłą zerwaną. (wrzawa, zaprzeczenie) 
Garibaldi jest żywiołem siły. Przypatrzcie się, 
jak po Aspromonte reakcya podniosła głowę! 
przypatrzcię się jak “sig? endzoziemcy obchodzili 
z nami. R Ea 3 
Mówiąc o zgodzie, rzekł p. Mordini, że on i js- 
przyjaciele walezyli przeciw Cavourowi i Rica- 
solemu dla tego, iż ich uważali za tepiwo 
dla kraju i że naprzód popierali Rattazzego, gdyż 
mieli zavfanie w polityce jego. Poszliśmy dla tego 
do Sycylii, aby nie naruszyć tej zgody, a nasz © 


bowiązek jako deputowanych był jednym więcej po- | ======— EA 
Xronika miejsoowa | zagraniozna. 


wodem, aby nas skłonić do udania się tam, gdyż 
wybór nasz wyszedł z Sycylii. Należało nam znaj 
dować się w pośród wyborców naszych w chwili 
niebeznieczeństwa. Odwiedliśmy ich od demonstra 
cyj, doradzikóńmy im, aby podali petycye, usiłowa 
liśmy zapobiedz zajściom i zabuorzeniom porządku 
publicznego. Co się tyczy pobytu naszego w Ka- 
tanii; odwołuję się do świadectwa połkownika Ma- 
ii de la Roche. pr. 

gar jaldi sie chciał w żadnym razie walki bre 
tobójczćj; oświadczył ón, Że rząd wyprzedzi go 
w Rzymie, 4 dowodem, žo niə chciał się bić był 
Aspromonte, gdzie ranny wołał: „Niech żyją 
Włochy! * 

Kwestya aresztowania naszego jost kwestyą wa 
źną, żywotną; gdyby czyn ten nie był uksranym, 
sądzićby możuz, Że parlament jest lennikiem mi- 
misterst*a. Przyznacie panowie! że stan oblęženis 
niezgadza się z statutem, winniścio tak postępo 
wać, aby nietykalność posłów nie była zładze- 
niem. Włochy czekają z obawą na wasz wyrok 
pamiętajcie, że prawo doprowadzi was do wolno 
ści i porządku, arbitralność do anarchii, do de 
spotyzmu, do panowania szabli, które jest najgor- 
szem ze wszystkich. s i 

P. Boggio. Lepsze jest niż panowanie bnutn. 

P. Mordini. Powtarzam że panowanie szabli, 
jest najgorsze ze wszystkich, jeżeli się koma po 
doba, tem gorzćj. (brawo 2 lewicy). Ostatni raz 
przeuawiam w tój dyskusyj, wetrzymamy gię oc 
wotowania, lecz zaklinamy W28, niech w.tum wa- 
szem kiercje miłość ojczyzny i wolności. (oklask: 
z lewicy. ; 

P. Pigi odpowiada o podróży swój do pro- 
wiucyj południowych, o aresztowaniu 1 uwięzieniu. 
W końcu mówca powizda, że nie chce podnosić 
wyrażeń depeszy jenerała La Marmory, któro to 
mu czynią ujmę, który je użył. 2 

P. Sella ministar finansów, który wezoraj czy 
tał depeszę jenerała La Marmory, zabiera głos w 
tych wyrazach: Aresztowanie trzech deputowanych 
jest faktem ważuym, jest ono rezultatem smutne- 
go błędu (wrzawa z lewicy), lecz w położeniu ić- 
nerała La Marmora aresztowanie to jest do uspra- 
wiedliwienia (długa wrzawa), gdyby ci deputowa- 
ni byli wipnymi, wyrażenia jenoerała byłyby uspra 
wiedliwionemi, lecz ponieważ cówiadezyli, ża nie 
mieli żadaego złego zamiaru, wyrazy te nie mogą 
Mips Giwi twierdzi, ż4 go zawsze prześlado- 
wał p Rattazzi s w czacie wyprawy do Pisaczne 

nie chcąc dzielić cdpowiedzialności z» fakt ten, 
schronił się do Spozzyj, oskarżono go, że opuści) 
awę stronnictwo, a jeduak p. Rattazzi kazał go 
wygnać z kraju. 


P. Galleoga protestuje przeciw temu co rzekł 
p. Rattazzi, 35 dla tego nie zwołał I4by, iż lękał 


się, że Izba nie odpowie na wezwanie, oała od- 
powiedzialność spada więc na niego. 

P. Rattazzi. Nie chciałem powiedzieć wprost, że 
parlament nieodpowis wczesniu. Znam równie jak 
p. Gallenga patryotyzm parlamentu, nie chciałe 
tylko robić przykrości miekiórym członkom nie- 
przyposzczając, aby tego gwałtowna byla potrzeba, 
"pozer było-wisdomem , ża chodzi o rozlow 

rwi, niewabalibyśmcy się sni chwili zwołać parla- 
ment. s 

P. Minervini powstaje w końcu przeciw wo- 
zwaniu minieteryum do sądu kasscyjnego w Nea- 
polu, aby ustąpił sprawę sądowi medyolańskieme; 
mówca nazywa to niemoralaością, wstydem. 


Posiedzenić 8 kończy.” 
Anglia. 


Niezmierne wrażenie sprawił w Anglii proces 
wytoczony przed sądem Queens Bench, kłów 
królewski): „Głover contra Persigny 1 Bil sult, 
Proces teu wyświecił tajniki gprzedzju€) prasy, nie- 
zoapa dotąd rzecz w Anglii! Morning Chronicle, 
który przez wiek cały stał na czele postępu i ży: 
wy brał udział we wszystkich walkach w obronie 
wolności draku, wolności wyznań i usamowolnie- 

ia katolików, za reformą parlamćntu, zniesioniem 
we zbożowych itd., który pierwsze imiona An- 
plii liczył różnemi czasy między współpracowni- 

mi swymi: Fox, Macauloy, Herbert, Brougham 

en ostatni zaczął swój zawód publiczny jako spra 
wozdawca Izby w tym dzieuniku), ów M. Chro- 
nicle zasilany w części swej literackiej współpra- 
©ownictwem Shelley, Byrona, Dickensa, sprzedał 
się obcemu rządowi i — upadł. Właściciel tego 
dziemnika Glover członek izby adwokatów, zawarł 
umowę naprzód z posłem francuskim p. Persigny, 
a potóm osobiście w Paryżu m ministrem Billanit. 
Tie mu za to zapłacono, tego niewiadomo, sle ż: 
nie zapłacono wazystkiego, to dowodem skarga 
Glovera o 14000 fantów sterl. Ogromna sumwa, 
a jeszcze przecież jest to tylko część tego, vo 

ieznik ten kosztował Skarb francuski! Glover 
iał obowiązek bronienia bezwzględnie polityki 
pyte a to w artykułach oryginalnych jako 
iw przekładach nadsyłanych sobie artykułów i 
korespondencyach paryskich. Skoro tylko w Anglii 
smisatkowano, że M. Chronicle jast organem obce- 
po rządu, usunęli się od siego czytelnicy, inne 
ienniki przestały go przytaczać, i zaczął się na- 
upadek, naprzód moralny, szą nim materyalny. 

d francuski wycofał się także, bo cóż mu było 
dzienniku nieczytywanym; lecz zobowiązani* 
wne pozostały. M. Chronicle przestał wychodzić, 
właściciel jego zagrożony baukructwem, nciekł się 
procesu, żeby chuć resztki swojej fortany ocs- 
lie. Wygrać proces może, ale nie odzyska strąco- 
nego imienia. Wprawdzie, gdy Się p. Gluver spo- 
strzegł, iż go rzemiosło najętego pismaka rujnuje, 
chciał napowrot stracone zyskać stanowisko i ustał 
ma raz z artykułami franouskiewi, ale mn tego 
już bie przebaczono, i musiał zamknąć wydawnie- 
two. Ogromna to nanuka, ale zarazem dowód, jak 
siła dziennikarstwa angielskiego leży w polity- 
cznym rozumie ludu augielskiego, jak ne straży 
piepodległ ści publicystyki stoi tam zdrowy zmysł 
czytelsików, Procesowi temu poświęciły wszystkie 
dzienniki, artykuły swoje wstępne, w.któvych 2 po- 


domierz, 
tym więc pagórku, ze składek sąsiednich wsi i mia- 
steczek, pracą bezpłatną tamtejszych mieszkańców, a 


wagą stanęły w obronie niezawisłości dziennikar- 
stwa angielskiego, stawiając jedyny ten wypadek 
za przykład, że odstąpienie od tej zasady przyso- 
öbą upadek i moralny i materyalay. Nie 
należy jednak mniemać, aby dzienniki angielskie 
uie stawały nigdy w obronie polityki napolech- 
skiej. I owszem, czynią to często, zwłaszcza tam, 
gdzie ta polityka wypada na korzyść ich ojezy- 
zny, lecz game nawet pochwały oddawane rządo- 
wi francuskiemu, mają taki charakter wyraźny iJ- 
teresu angielskiego, że sig nigdy czytelnik nie o- 


si za sobą 


prze samolubnemmu wrażenin, iż to tylko jest go 


dnem pochwały, co dla Anglii korzystne, lub przy- 


najmniej co się dla niej korzystnóm być zdaje. 


Kraków 4 grudnia, 


sądzono tamże w sądzie krajowym p. Karola Cieszew- 


skiego redaktora Czytelni dla Młodzieży, przy drzwiach 
zamkniętych. Wstęp do sali dozwolony był tylko pię- 


ciu wyższym urzędnikom; inni zaś urzędnicy sądu kar 


nego nie mieli wolnego wstępu do sali podczas osta- 
tecznój rozprawy, Obrońcą p. Cieszewskiego był adxo- 
sat Dąbczański. W chwili oddania listu na pocztę, nie- 
wiadomy był jeszcze wyrok, a Gaz. Lwowska z 8go 


wcale jeszcze o tym procesie nie wspomina. 


— Wczoraj (3 grudnia) trwała pogoda przez cały 
dzień, wiatr wschodni słaby zmienił się wieczorem na 
półoaoeno-wschodni także słaby, zatrzymał dotąd (4 gra- 
dnia godz. 6) ten kierunek, lecz się znacznie powię- 
kszył; najwyższa temperatura w ciągu dnia doszła 
—5,°2 najniższa —11,%8, barometr stał prawie w je- 
dnakowćj wysokości 834,22; rano (4 grud.) godzinie 
6 było mroza 10,02 stopni, barometr podniósł się do 


384,48. 


— Jakiś koresposdent lwowski do O. D. Post py- 
ta: czy ponieważ Dr Czerwiakowski nie został je- 
szcze dotąd na rektorstwie uniwersytetu Jagiellońskie- 
go potwierdzony, Dr Dietl jako przeszłoroczny rektor 
będzie mógł zasiadać na sejmie aż do potwierdzenia 
nowego rektora? Masimy ma przypomnieć, że Dr Dietl 
zasiadał w sejmie i w Radzie państwa nie z tytułu 
swojego rektorskiego urzędu, lecz jako deputowany 
wybrany na sejm z grona większych właścicieli ziem- 
skich, będąc sam przytem właścicielem dóbr; a repre- 
zentantem uniwersytetu na sejmie był ówczesny w r. 
1861 rektor Dr Bartynowski. W ciąga rektorstwa Dra 
Dietla nie było przecież sejmu, s zatem nie zaszła 


dla Dra Dietla potrzeba zrzekania się poselstwa wy- 
szłego z wyboru. Gdyby ponowny wybór Dra Dietla 
ns rektora był się utrzymał, wówczas jako już repre- 


zentant uniwersytetu, byłby zniewolony złożyć drugi 


mandat posła wybranego przez właścicieli dóbr w ob 
wodzie krakowskim. 


Z nad Sanu 29 listopada. 


(J. Skr.) W obwodzie Rzeszowskim w parafii Rado- 
myskićj, nad brzegiem Savu, wśród lasu szpilkowego 


wznosi się wzgórze, skąd prześliczny widok na San- 
Wzgórze to nazwane jest Zjawieniem. Na 


staraniem panny Pawłowskićj, osoby wprawdzie ubo- 


giój, ale silnej wiarą i wytrwałój w raz przedsięwzię- 


tym zamiarze, stanął murowany kościcłek pod wezwa- 


niem N. Panny Maryi, do którego lud z wielkiem 
Pierwszą 
niejako fandatorką, która myśl budowy kościołkaj. 
czynnie poparła i do fasduszu składkowego najznacz-. 


natożeństwem ze wszech stron się. garnie. 


nićj się przyczyniła, była ś. p. Felicya z hr. Mnisz- 
ków księżna Lubomirska. Jerzy Roman książe Lubo- 
mirski, właściciel Rozwadowszczyzny, podzielając za- 
miary swój nieodżałowanój małżonki, i chcąc jéj pa- 
mięć uczcić, ufandował parę tygodni temu do jednego 
z ołtarzy tegoż kosciołka piękny obras Śtój Felicytaty, 
pędzla naszego artysty p. Wojciecha Klissza z Kra- 
kowa., Poświęcenie najprzód tego obraza odbyło się 


przy kaplicy domowój w Charzewicach, pod gołem |; 
niebem, w przytomności kilku księży. Lud miejscowy 


i z okolicznych wiosek przybywszy z własnego na- 


tchnienia z chorągwiami i Światłem, zgromadził się 
przed kaplicą w znacznój liczbie, a potem poniósł 


obraz, udając się w procesyi do kościołka na Zjawie 


niu dwie mil odległego. Po drodze coraz więcćj rosła 
procesya; wydzierano sobie niemal obraz z rąk do rąk, 
tak iż naprzemian osoby wszystkich klas spółeczeństwa 


niosły go na barkach. W połowie drogi trzeba było prze- 


prawiać się przez San. Ta właśnie najpiękniejszy wi- 
dok przedstawił się oczom. Oto w pośród pięknćj o 
kolicy, gdy oba brzegi Sanu zaladniły się tysiącami 


malowniczo ugrupowanego ludu, ujrzano kilka promów 


razem zbitych, przyozdobionych chorągwiami kościel- 
nemi; w pośrodku piękny duży obraz trzymany w gó- 
rze, otoczony duchowieństwem 
wszelkiego stanu. Tę majestatycznie płynącą do prze- 
ciwnego brzegu procesyę powitał po dragićj stronie 
lud tamtejszych parafij z chorągwiami, przy odgłosie 
pięknych naszych pieśni kościelnych; widok to był 


i mnuóstwem osób 


wspaniały zle oraz rozrzewnisjący i ponczający! Ta 
wspólna przy obrazie i chorągwiach posłaga książąt, 
szlachty, włościan, mieszczan, rzemieślników, oficysli- 
stów, to zespolenie się w jednym celu świętym, Wy- 
warło na wszystkich silne wrażenie. Widok teu wspól- 
ności, jedności i zgody pod godłem wiary i znakami 
kościoła, natehnął X. Nowickiego dziekana, iż po od- 
prawionych modłach, wszedłszy na kazalnicę, przemó- 
wił do zgromadzonych w ten sposób, że do serc ich 
trafił, Wziąwszy bowiem z obrazu Śtój męczenniczki 


Felicytaty temat: Sanguis Martyrorum semen Chri- 
stianorum. (Krew męczenników nasienie Chrześcian) 


wyjaśnił godność i szczylność męczeństwa, ofiary, po- 


święcenia i wytrwałości; zachęcał lud do ufności. i 
zgody z klasami wyżój stojącemi ukształceniem i ma 
jątkiem, upominał, żeby tak samo jak dziś przy tym 
obchodzie, tsk i zawsze łączyli się we wszystkiem 
wszyscy, jeżeli to tylko niesprzeciwia się nauce i pra 
wom Bożym; starszćj zaś braci, jak dawnićj zwano 
obywatelstwo, wskazeł obowiązki względem młodszój 
braci, radą, nauką i pomocą. 


łkania i westchnienia ladu, ich późniejsze rozmo- 


wy i zachowanie się jak z jednój strony przekonały, 
że duch religjny nie wygasł w tych piersiach, tak 
z dragićj strony wskazały, że na tem polu, tą drogą 
idąc, po sprawiedliwemu i po Bożemu, można dojść 


do jedności i zgody, do zaufania i wspólności uczuć. 

Niezakładajmy tedy rąk i niemówmy, że są trudno- 
ści wielkie. Przyświecajmy tylko naszym własnym przy- 
kładem cnót chrześciańskich i obywatelskich; zakła- 
dejmy szkółki, opiekujmy się niemi; rozszerzajmy pi- 
sma zdrowe między ludem; niezaniedbujmy żadućj 
sposobności zetknięcia się z nim przy obchodach re- 
ligijnych i wiejstich zwyczajowych obrzędach, szanuj- 


"my, pielęgnojny i rozkrzewiajmy wszystko co swoj- 


skie, co dobre, jednem słowem, niech każdy w swo- 
im zakresie, w swoim zawodzie wypełnia swój obo- 
wiązek sumiennie, sprawiedliwie i wytrwale, a przy- 
szłe 0%Gc8 Wynagrodzą teu trud i pracę. 


Dowiadujemy się z lista o- 
trzymanego ze Lwowa dziś wieczór, że w d. 2 b. m. 


CZAS z Piątku 5 Grudnia 1862. 


— W Wiedniu w teatrze „an der Wien“ przeł- 
stawiano tragikomiczne widowisko p. n. „Twardowski, 


polski Faust“ przez Mosenthala i Hans Max. 


— W nocy 22go listopada niewiadomi mordercy 
wpadli na mieszkanie starozakonnego Noachima Ra- 


bina w Ilnicach pod Zbarażem w obwodzie 
polskim i zabili jego i jego żonę, 


re było stosunkowo dość liczne, rozpoczęło się o 
12 w poładnie. Dla bardzo ważnych przyczy. 


członków dyrekcyi nie mogło być przytomnych obra- 
dom, tak, że dyrekcyę reprezentowało tylko sześcin 


członków: pp. Donimierski i prezydujący, 


Łożyński, Rybiński, hr. Sierakowski i Zawisza. Po za- 
gajeniu posiedzenia, oddało walne zgromadzenie prze- 
wodnictwo w mających nastąpić obradach jednogłośnie 
p. majorowi Radkiewiczowi. Po odczytaniu przez 5e- 


kretarza Towarzystwa, P. 


wnioskami. 


chwały zasadzała się na tém, że według 


uczeń zgłaszający sią o wsparcie, winien mieć pole- 
cenie od dwóch członków Towarzystwa. Ponieważ zaś 
w Kaszubach bardzo mało kto do Towarzystwa nale 


ży i uzyskanie takich pólecoń od członka z 
ściąby uczniom wejherowskim przychodziło, 
postanowiono zaprosić i upoważnić do tego 
osoby w Kaszubach zamieszkałe, chociażby 


przystąpiono do wyboru nówych członków w 


pięciu występujących. Qzterech występujących wybra- 
no powtórnie, w miejace zaś p. Czapskiego z Sumo- 


wa obrano p. Łyskowskiego z Miloszew. 


— Jutro w piątek doia 5go grudnia, Ś 
opata i Ś. Piotra. 
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Dalegowani obywatele: 
Józef Kosch 
Ludwik Filipkiewicz. 


PRZEGLĄD MIESIĘCZNY 


stanu galicyjskiej Kassy Oszczędności. 


z dniem 30 listopada 1862, 


Stan ozynny: 


Gotowizna . . « « « « « « » * 65,334 18. 
Papiery publiczno | 
a) nieule, e kursowi i pła- 
3) oai DEC r . 99 47 
b) nieulegające kursowi z ter- 
minem najdłuższym 6 mło- 
T e 396.000 — |. 
©) sprzedajne po kursie . 282,514 47 ~- 
Zastowy: kwoty udzielone na pa- | 
piery i monety x terminem naj- 
dłuższym dni 90. . . ©. « 340,634 |- 
Vokale: których termina nie na- 
CH termi dłuższ 
Aa BO ao en Aaa] 106,050j--|- 
Pozyczki hipoteczne: | 
9 ziemskie . . . onoo 1,849.540j 7 
b) miejskie j., „ . .'5 « 859,743 42|- 


Rachunek różnych osób: drobne 
nałożytości i niedobory . « « 
Wkł. |od a 
adki na książeczki: 
było xkońcem z. mies. słr. k. d.j5;464,010 67) 


0g6 OE. 
Odjąwszy sumę mniejszą od | 
większój i 


H 


stronami z należnych im pro- i 
arim a ap Aeir A 369,261|86|5| 


Lwów dnią 30 listopada 1862 r. 
Od Dyrekoyi galicyjskiój Kasy Oszozędności. 


Laskowsk!. 


— D. 25 listopada odbyło się w Chełmnie walne zgro- 
madzenie Towarzystwa Naukowój Pomocy dla Prus Za- 
chodnich w hotelu pod Czarnym Orłem, Posiedzeńie, któ- 


laskiego , drukowanego 
sprawozdania z całorocznych czynności dyrekcyi i za- 
rządu kasą, wywiązała się Żywa dyskasya nad kilka 
Ze względu na potrzeby zaniedbywanćj 
dłogo niesłusznie ludności kaszubskićj, postanowiono 
odtąd udzielać wsparcis uczniom gimnazyam wejhe- 
rowskiego. Główna trudność w wykonywaniu tój u- 


niecznie były członkami Towarzystwa. W tym cela 
proponowano zawezwanie © pośrednietwo księży Ma- 
rsńskiego, Olszewskiego i |Gierszewskiego, wreszcie i 
Marońskiego. Drugą nader ważną uchwałą było posta- 
nowienie, aby odtąd udzielać wsparcia nietylko aka- 
demikom i gimnazyastom, ale i tym z uczniów gimna- 
syam, którzy opuszczają wyższe klasy gimnazyalne, 
aby się poświęcić zawodom technicznym, kupiectwn 
it. p. Młodzieży tćj mają się udzielać faudusze do- 
stateczne, aby mogła, utrzymając się swym kosztem, 
być wolną od terminowania. Pod koniec posiedzenia 


Na targowicy publicznćj w Krakowie w trzech gatunkach 
PA i 


AE 


H Komisaryatu targowego. — HFoków 2 gradnia 1882, 
Hadze: Magistrats 
3 Wisłocki, 
Kom!asrz targowy: Ses!ercki. 


ZAP. 
= krjal__zdr.__[krja 


| | kune 5 
l5 


§, Krawczykławi 18, 


Wrooław 1go grudnia. Dziś praktykowane ócny 
następne: za í szefel pruski (przeszło 14 garncy) gro- 
szy srebrnych praskich (po 5 cent, w. a. oprócz laży.) 


stytuowanie w ciągu przyszłego lata pełoćj Rady 
państwa. 

Dzienniki pete raburgskie które mamy do 30 
listopada, zajmują się dość gorliwie sprawą grecką. 


Tarno- Rueda pomi 3 R a WA Pszczoła północna przedstawia kandydaturę księ- 
Żyto aN | 64-56 68 51ga | Alfreda przeciwną protokułom londyńskim tak 
Jęcamień -. « . 88-39 37 85.36 |z powodu jego rodu jak religii, gdyż należy do 
Owies . . .  . (. . 36-26 24 2228 |rodziny panującej w Wielkiej Brytanii i jest wy- 
Groch e „52-65 50 47-49 


znania anglikańskiego; sama zaś staje w obronie 
kandydatury księcia Lenchtenbergskiego. Twierdzi 
ona, iż wybór księcia Leuchtenbergskiego zgodnym 
byłby z układami, albowiem jest on wyznania 


godzinie 
n trzech 

(eny nasienia koniczyny za 1. centnar cłowy (895 
fantów wiedeńskich) talarów praskich (po 1:577/, kr. 


dyrektor | ©. saa wik 191... 14 —14y,|greokiego, a nie należy do rodzicy cesarskiej pa- 
+ dobra. . . « « e. .12%,—18% |nującej w Rosyi, chociaż nosi tytuł księcia Roma- 

k Ra Ser SE Ą EEEN do nowskiego. ms tego dowodzi Pszczoła na- 

e pośledan . . . . . .. —- 9 /, |stępującym porównaniem: że chociaż książe Suwa- 

a E o bdenie “|1 ma tytul Italiñskiego, nie jest jodnak kre- 

AAA E N a . | 123—1514 | *oym króla Wiktora Emanuela. Każdy osądzi, jak 

„_ poślednia 6 + ©. 110 —113,|loicznem jest to porównanie. Dalej przedstawia 


, |Pszczoła, że z domem Romanowów spokrewniony 
jest ks. Leuchtenbergski tylko przez matkę, a w 
podobny prawie sposób spokrewnionym jest z ba- 
warską dynastyą Wittelsbachów, gdyż matka je- 
50 ojca była z tego domu. Nie wiemy czy to o- 
statnie pokrewieństwo będzie przez Greków poczy- 
tatem za zaletę.—Dziennik moskiewski Nasze Wre- 
mia opisuje przyjazd cesarstwa do Moskwy i ró- 
żna tam przeglądy wojsk. 

Gazeta Krzyżowa będąca organem półarzędc- 
wym ministra pruskiego Bismarka, stanie się teraz 
organem jego urzędowym, gdyż Stern Ztg prze- 
staje wychodzić. Z tego widać, jak ścisłym jest 
już sojusz ministra z tą gazetą, lubo w chwili 
wejścia p. Bismarka do gabinetu, mniemano, że 
się zrzekł dawnych swych przyjaciół. Taż Gazeta 
Krzyżowa donosi, ż3 hr. Goltz poseł w Petersbur- 
gu, przeznaczonym jest na posła do Paryża, a hr. 
Redera poseł w Brukselli na posła do Petersburga. 

W Monachium panuje niezwykły ruch w eferach 
dworskich i dyplomatycznych, a wieść niesie, że 
dynastya bawarska nietylko vie myśli zrzec się praw 
swych do tronu greckiego, ale nawet, że liczy na 
waparcie rządów opiekuńczych, skoro kandydatura 
księcia Alfreda napotyka na opór rządów. 

Telegraficzne szczegółowe doniesienia z Tury- 
nu opisują wam ostatnie posiedzenia Izby posel- 
skiój w dniu 1 grudnia wieczorem, na którem to 
posiedzeniu Rattazzi zawiadomił Izbę, że ministe- 
ryam podało się do dymisyi, a w mowie swojćj 
bronił jeszcze ostatecznie swój polityki i zapewniał, 
że swoich następców, to jest przyszły gabinet, 
popierać będzie. Treść jogo mowy była następu- 
jącą: Nie należy go bynajmnićj oskarżać O serwi- 
lizm względem Fraacyi, gdyż przymierza z Fran- 
cyą oparte było na wspólaych iateresach obu na- 
rodów. Zresztą postępował w polityce zagraniczcćj 
niezależnie: na Wschodzie bronił zasady narodo- 
wości; względem sprawy rzymskiój były usiłowania, 
aby Francya wojska swe z Rzymu wyprowadziła. 
Spodziewał się, iż między stronnictwami nastą- 
pi pojeduanie, a gdy mniema, że rząd musi być 
oparty ma silnej większości w sejmie, aby mógł e- 
uergicznie rządzić, tej zaś większości zjednać mu 
się nio powiodło, usuwa się przeto od steru rzą- 
du. Oświadeza jednak, że następcom swoim uży- 
czy wszelkiej pomocy w staraniach o pojedaacie 
stronnictw i przewrócenie większości. Po tej mo- 
«ie Rattazzego, cofnął Buoucompagni swoją iuter- 
pelacyę przeciw ministrom jako już niepotrzebną, 
t dla tego właśnie nie przyszło nad nią do głoso- 
vania. Przypomnieć tu winniśmy, iż pierwsza de- 
pesza o tem posiedzeniu była ciemuą i niedokła- 
dną.— Co się tyczy nowego miaisteryum, niema 
jeszcze nie pownego, jak widzimy z powyższych de- 
pe8z. 

Dzienniki francuskie z 2go grudoia piszą o kil- 
kn sprawach wewnętrznych admiuistracyjnych. 
I tak Journal des Débats przyklaskując oświadcze- 
niu się francuzkiej Rady Stanu za projektem 8wo- 
body w pieksrstwie, takiej jaka jaż jest w innych 
oddziałach pracy i rzemiosł, rozstrząsa w obszer- 
aym artykule sprawę tę i wskazując, iż postano- 
wienie to jest odpowiedne zasadzie swobody za- 
miany i pracy oraz pewnikom ekonomii politycznej, 
pochwala następne ztąd płynące rozporządzenia, 
mające znieść taksę na chleb, tak zwaną kasę pie- 
karską (z której, jak wiadomo, dopłacano pieka- 
rzom w czasach drożyzny, stanowiąc taksy niższą 
od rzeczywistej, co znów wynagradzono stanowiąc 
w razie taniości wyższą od rzeczywistej), a nako- 
aiec rozporządzenie mające znieść ograniczenie 
liesby piekarzy. — La Presse zamieszcza pismo mi- 
aistra oświecenia i wyznań do biskupa Saint-Brieu, 
w którem wskazuje granice praw i obowiąsków 
zakonnie w staraniach niesionych chorym, — 
Monitor podaje świeże wiadomości z Meksyku, 
doroszące, iż jenerał Forey jest już w Orizaba, a 
brygada jenerała Bertier zająwszy Puznta nationale, 
posuwa się na Jalapę. 

Wszystkie prawie dzienniki angielskie po- 
pierają z różnych powodów kandydatarę księcia 
Alfreda, a nawet torysowski Press, chociażby chciał 
z tego powoda zaczepić gabinet, nie śmie tego 
uczynić. Times utyskuje ciągle nad nędzą w Lan- 


Przegląd Polityczny. 


Depesze telegraficzne. 


statutów 


Kassel 3 grudnia. Dzisiojsza Kasseler Zeitung 
ogłasza odpowiedź ministca p. Dsha-Rotfelser z d. 
1 b. m. ną notę p. Bismarka uadesłaną gońcem 
do Kasselu. W końcu tój noty micister heski sta- 
wią w imienin heskiego rząda i kraja, tudzież w 
iateresie wszystkich państw udzielnych zastrzeże- 
uio przeciw możebnema jednostronnemu wdaniu 
się Prus w wewnętrzne sprawy niepodległego pañ- 
stwa związkowego. 


Taryn 2 grudaia wieczór. Według wieczoracj 
Discussione, Izba poselska pozostawie tak długo 
odroczoną, dopóki nie będzie utworzone nowe mi- 
uisterynm. Discussione twierdzi, że aby sprowadzić 
prawdziwe pojednanie, nowy gabiact utworzony 
będzie z osób, które w ostatniej walce parlamen- 
taraej żadnego udziału niebrały. W ten snosób 
dziennik tea odpowiada na zadziwienie wyrażone 
przez Opinione, dla czego nie była jeszcze wzy- 
„|waną do udziała w nowem ministerstwie żadna 
z osób dawnej prawicy, które przyczyniły się do 
upadku Rattazzego. 

Medyolan 3 grudnia. Dzisiejsza Perseveranza 
pisze: Wezoraj wypowiedziane: domysły względem 
utworzenia nowego miaisteryum, okazują się jeszcze 
niewczesnemi. Dzisiaj obiega pogłoska, iż Villama- 
rina albo Saa Martino upoważnieni zostali do sfor- 
mowania nowego gabinetu. 

Londyu 3 gradnia. Dzisiejsza urzędowa Lon 
don Gazette ogłasza notę ministra spraw zagrani 
ocznych Russela z 20go listopsda do rządu duń- 
-| skiego. Minister angielski nastaje w niej powtór- 
~ [uis na rząd duński, ażeby zaradził skargom wao- 

-|szonym przez Szlezwik, ubolewa iż przedstawie- 
nia przez Anglię, Francyę i Rosyę czynione, po- 
-~ |zostały bez skutko, i doradza przyjęcie planu o- 
partego na podstawie przez siebie proponowanej, 
tem więcej, iż Rosya go także zaleca a Francye 
[widzi go godnym uwzględnienia. 

Londyn 3 grudnia. Nadeszły tu wiadomo ści 
t Nowego Jorku z 22go listopuda. Wedłag nich, 
wódz armii unionistowskićj w Wirginii działającej 
jen. Barnside zajął Falmouth i osadził północny 
brzeg rzeki Rsppahanaok. Separatyści są rozsta- 
wieni na południowym brzegu tój rzeki i wznosze 
ua mim baterye, by przeszkodzić unionistom prze. 
prawić Bię przez rzekę. (Już po raz trzeci w cig- 
ga oboenćj wojoy główue armie unionistowska i 
separatystowska zajmują naprzeciwko siebie sta- 
nowiska po obu stronach rzeki Rappahannok i 
dlugo trzymają się odpornie, usiłując zmusić się 
nawzajem do opuszczenia obronoych stanowisk 
przez oskrzydlacię się oddziałami, która przepra- 
wione poniżój lub! powyżój, zachodzą z tyłu nie- 
przyjaeielowi, I teraz odbywa się takie samo dzia 
laaie: jeden oddział armii unionistowskićj, to jesi 
korpus jenerała Shmuera przeprawił się przez dol- 
uy Rappahannok i podsunął się pod Fridriks- 
barg, chcąc w ten sposób zmasić separatystów do 
opaszczenia całój linii Rappakaanoku; tenża sam 
cel chcą osiągnąć separatyści posuwając poza górny 
Rappahsanok oddżłiał awych wojsk ku Harpersferry. 
P. R.Cz.) Korpus jen. Samnera przybywszy przed 
Fridriksburg , zawezwał municypalność do oddania 
miasta, która jeddak wezwanie odrzuciła; bliską 
więc zdaje się potyczka między wojskami Sum 
cerą i korpusem  separatystowskim Longstreeta, 
który pod miastem obozuje. Separatyści posuwaja 
się ku Harpersferry; leez wszelkie działania są u- 
trudnione, gdyż z powodu długich deszczów drogi 
w Wirginii znajdują się w bardzo złym stanie. — 
Pogłoska © pobicia uaionistowskiego jenerała Sio 
gel przez Jacksona, pokazała się wymyśloną przez 
tego ostatniego. 


trudno- 
dla tego 
niektóre 
nie kc- 


miejsce 


. Sabby 


CEIA TIT 


Z Warszawy prócz doniesienia zawartego w 
dzieanikach warszawskich z 3 t. m. o postanowie- 
aiu. Rady administracyjnćj pozwalającego ną ©- 


710 stron 87,488 70 -) twarcie klasy przygotowawezćj przy instytucie pó-| 7. ciągle ns i 
i ay 109.783 23 - | litechnicznym w Paławach, nio ma nie nowego. i T le wiej Ze 
, : | Wyżćj w artykula wstępnym roztrząsając jedną s eR ędzie na c ą do po- 
akłudy publiczne na rachunkao | ; ` eka ida No (ała: NTA, t jat 
ciągłych mają . . . « « « * || 1525946), | jak daleko idą we fałszu panegiryści rosyjscy, RZE. 2 A 
B mi ły. 3,699,815 61 Tāls | słatołiwie przedstawiają reformy rosyjskie i żąde- Qstatnie depesze telegraficzne Gzasu. 


ie narodu polskiego, oraz przypominamy, jakie 
w istocie są te Żądania. 

Od czasu do czasu pojawiają się czy to usiło- 
rania, czy tylko wieści o takowych, aby pojedasć 
veszt z Wiedniew; dotąd jednak nie postąpiły rze- 
czy w tym kieranku. Zapewne po zamknięciu Rady 
aństwa, rząd zajmie się sprawą węgierską prze- 
lswszystkiem, sby dojść do celu, jakin jest ukon- 


Turyn 4 grudnia. Cassinis zwrócił upoważnie- 
cie dane mu przez króla do utworzenia gabinetu, 
albowiem nie powiodło mu się złożenie minister- 
stwa. Zapewniają, że Pasolini prefekt turyński 


wziął na siebie utworzenie gabinetu. 
|| taa Te OE RC NT Z M W U REY 


An'oni Kłobukowski redaktor odpowiedzialny. 
| EN 


| 
| 
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4 CZAS z Piątku 5 Grudnia 1862, 


Poszukuje się 
Nauczyciela, 
do ucznia 2giej klasy Gimnazyalnej — ma wieś 
od 1go Stycznia. Bliższa wiadomość na listy pod 
cyfrą HA. R. w Jodłowniku poczta Limanowa lub 
w Krakowie pod cyfrą J. Ch. w Admin'stracyl 
„Czasu*, (1550-1-3) 


Przyjechali od 2 do 3 Grudnia rb, 


Nowe wydane Pieśni Janusza 
w trzech tomach. 


aa NARONRARARARARI RARR AAR RARARARNRO 


l 


HOTEL SASKI. Władysław Jędrzejowicz obyw., 
. Bogusz ob. z Galicyi. J. Flor kup, z Berna, K. 
Bzowski w. d. z Królestwa. 


Kraków 4 G:udnia. ‘Liczne ze wszech stron dopytywania o przy- | %2 


Banknoty polskie za 100 złr. n. złp. 


Wyjechali: Tytus Straszewski, B. Zaleski, J. 
Sikorski, Hieronim i Józef Majzel ob, J. Pachała 
do Królestwa Š. Simund do Rzeszowa. J Lozert 
do Wadowic. f 

HOTEL DREZDEŃSKI. Michał Dobrzyński wł. 
dóbr z Jodłowy. Józef Gniewoszowski ob. z Tar- 
nowa. Fran issek Han ob z Bochni. 

A yjechałi: Walerya Trębecka wł. d. do Sącza. 
Eaugieniusz Brandt rządoa dóbr do Dąbrówki, Karol 
Botuczek kupiec do Wieliczki. Franciszek Han ob 
do Bochal. 


INSERATY. 


Ruble sr. nowe na m. pols. sgio » 
Talary praskie, za 150 sir. now. tal. 
Srebro nowe . 
Półimperyały rogyjskie + + + + p 
Napoleondory 20-fT- + * * « » p 
Dukaty holenderskie ważne , . „ 
n 
a 
" 


polską 


PIEŚNI JANUSZA, 


potrzebę. Pierwszy tom tych poezyj wyszedł 
przed trzydziestu laty. Żyją one w Sercach 


O ana. Ad 


„ AUS 
Listy zast. gal. » kup. na m. kon. 
pi w. pn NA wal. a. 
Obligacye indemn. z kuponami „ 
Pożyczka nar. z r. 1854 bez kup. „ [$2;— 
Akcye kolei gal. bez kup. i bez 
dywidendy z wpłatą pełną . 226 
isty sastawne polskie r kup . złp 101; 


potrzeby rozszerzać się nad narodową i poe- 


Wiedeń 4 Grudnia. (telegr.) 
5%, Metaliki. . . . . Epeei 


nową epokę w literaturze naszćj, 


pł ia aer isarat R Obwiesz / j głosem nowego życia narodowego. 

F (eeri aarete a = x czenie. Księga nia Karola Wilda zajęła się uskute- | SJ 
WaRE ee > RZ R. ĄCE cznieniem nowego poprawnego 1 ozdobnego 
Londyn, 10 fant, sztrl. . . . - W dniu $ Grudnia 1862? r. | wydania Pieśni Janusza w trzech tomach 8v , 
Dakar w icz AEK to jest w dzień Niepokalanego Poczęcia | którego druk już się rozpoczął. Przedpłata na 


N. Panny Maryi, będzie miał Ojciec Bro 
nistaw, gwardyan OO. Kapucynów, w ko- 
ściele św. Barbary, w czasie Nieszporów 0 go- 
dzinie 5 po południu kazanie, i przytem 
zbierać się będzie na rzecz biednych Sto 
warzyszenia św. Wincentego à Paulo skła 


całe trzytomowe dzieło wynosi 4 Zr. w. a. 


Wiedeń 3 Grudnia. 

Pożyczka skarbowa: 
5% Metaliki na wal. austr. . - » 
5%, Pożyczka narodowa . «+ «+ « 
5%, Metaliki na mon. konw. . .- 
5%, Oblig. indem. niższćj Austryi . 


ca Grudnia 1862, w Styczniu bowiem 1863 

r. dzieło wyjdzie już z druku. 
Przedplatę przesyłać należy w listach fran- 

kowanych wprost do (1559 3-6) 


s Są Dore słow. bas wenę którą się pobożną Publiczność za- księgarni karola Wilda 
5% licyjskie . » » : > 
E póseź Sakowińskie . Zofia Wodzicka, W KRAKOWIE zajmuje się zbieraniem pre- 
D D „ Siodmiogrodzkie Prezesowa Stowarzyszenia áw. Wi-centego à Paulo. numeraty księgarnia D. E. Friedleina. 
5%, Pożyczka nowa wenecka. . - — "> LLLQo>) >) ,),0.00 „AA 
. Ld LJ 
ry zy IE Obwieszczenie. ! 
2 10 letnie. . . . [N. 20461] ad Ogłoszenie przedpłaty 
s: 207500. 25] R Modłęaa + W celu przedsięwzięcia w Krakowie nowych na dziełko muzyczne 


ga ,  losow.w wal. austr, 
4%, Tow. kred. galicyjskie. . . . 
Pożyczki loteryjne: 

Losy poż. skarb. z r. 1839 całe. . 
. » „ zr. 1854 na 4% 
n n n _ Sr 1860 dłu. 

Bilety rentowe Como.. . « «e.» 

Losy zakładu kredytowego. « + » 

tryestskie na 4'/,% « » + * 


wyborów jednego Deputowanego na Sejm kra- 
jowy, Wysokie c.k. Prezydyum Komisyi Na- 
miestniczćj na skutek polecenia Jego Ekscelen 
|eyi e. k. Namiestmka Galicyi z dnia 14 Li- 
stopada r. b. do L, 8995 reskryptem swym 
z dnia 20 Listopada r. b. do liczby 1066 praes. 
poleciło Magistratowi sporządzenie list Człon 


PIEŚNI NARODOWE 
na fortepian 
w trzech zeszytach: 


Zeszyt l. Duma o Hetmanie Kosińskim, 
IL. Duma o Hetmanie Rzewuskim, 


” 


„ HI, Żal za Ukrainą, 


„żeglugi ze. na Dunaju. . . o |ków gminy królewskiego głównego Miasta Kra- 

n Księcia Ksterhazego na 40 słr. kowa prawo wyboru mających, a to na pod- uł: żone p zez 

n eż ram pa stawach Prawa Gminnego z dnia 17 „Marca Albina Korytyńskiego. 

Ee Bt. Gondi is n Sr pda A rozporządzo waty TA Ceną trzóch zeszytów w drodze przedpłaty 
. (e) 2 j ! ; 

„ Miasta Budy +40, Stósownie do tego wysokiego polecenia po- 2 zër. wal. austr. 

RE Z Rag” daje się do powszechnćj wiadomości, że sporzą _ Każdy zeszyt będzie miał swój tekst 

Re. Bodka p 10 dzone na powołanych wyżćj podstawach listy i stosowną ilustrację. 


prawo wyboru mających Obywateli i przyna- 
leżących do gminy tutejszej w celu wnosze- 
nia reklamacyj tak z powodu opuszczenia 


Przedpłatę przyjmują księgarnie: we 
Lwowie, P. P. Karola Wilda, J. 


Akcye bankowe i przemysłowe: 
Akcye banku narod. austr. 
„  sakładu kredytowego. . . 


Milikowskiego, K. Jabłońskiego, jako 


jęte niegdyś z uniesieniem przez publiczność ; 


zrodziły dzis konieczną nowego ich wydania | <2 


i ustach całego pokolenia, które niemi karmiło SĘ 
swe najszlachetniejsze uczucia. Nie ma tóż 34 


tyczną ich wartością. Cały naród Ocenił je | <24 
dawno. W niniejszem wydaniu dodał autor do | 2$ 
pierwszego tomu dwa nowe. Należą one do|% 
pierwszego okresu jego poezyi 1 rozpoczynają | 8$$ 
będąc od- | SA 


lub 2 talary i 20 sgr. i przyjmuje się do koń- ; | 


LEON FEINTUCH, 


w Rynku Głównym przy wchodzie w ulicę Grodzką, 
poleca swój | 


WIELKI SKŁAD | 


Zabawek dla dzieci, 


świeżo z Paryża i Wiednia sprowadzonych. 
= (1593-2-3) 


| NN NV m O O e 


NKKWROBKM | 
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OBWIESZCZENIE. 


Na rok 1863 potrzeba dla linii kolei z Krakowa do Lwowa 


15000 są5ów drzewa opałowego., 

Dostawa tegoż może się rozpocząć z dniem 1go Stycznia 1863 r. musi być 
ednak ostatniego Sierpnia 1863 zupełnie ukończoną, 

Warunki liwerunku można przejrzeć u każdego zawiadowcy stacyi. , 

Oferta winna zawierać gatunek i ilość drzewa, tudzież stacyę na którą się do- 
stawiać zamierza z dołączeniem wadyum $Y, od obliczonej kwoty liwerunku za- 
mierzonego, w gotowiźnie lub w papierach giełdowych podług kursu dziennego. 

Zaprasza się zatóm mających chęć liwerowania, aby wnieśli oferty do biura 


centralnego c. k. uprzyw. kolei galic. Karola Ludwika w Wiedniu (Haidenschuss. 


(1377 6-8) 
Handel Nasion i Roślin, Bioro Zleceń Rolników. 


Dla posiadaczy gorzelń! 


Niniejszem mamy zaszczyt zawiadomić sza- 


nownych Panów, iż znaczny zapas 


podługowatego i okrąglege 


A my Ż ie 


w świeżym i najczystszym gatunku mamy, 
który po bardzo umiarkowanych cenach 


jest do nabycia. 


NWeumann Q* Kleinert 
we LWOWIE, 


przy placu Ferdynanda N. 361. 


PIGUŁKI te pomaga- 
że ją trawieniu pokarmów, 
są toniczne i krew czy- 
saczące. Użycie ich ła- 
twe, s skuteczność nie- 
zawodna, Są jedynym 
Środtiom przeciw nie- 
strawności, stym hu- 
morori, ostrości krwi a 
najlepszem lekarstwem na powrócenie do nor- 
malaogo stanu fankcyj żywotnych. Przygo- 
towane wyłącznio z roślinnych substancyj, 
wzmacniają kiszki i trzewa, ozyszozą, nie 
utrudzająe żołądka i nie osłabiając żądnego 
z organów Ciała. 

Użycie ich nie wymaga ani dyety, ani o- 
sobnego napoju; pod, tym względem są one 
jednym x najdogodniejszych i najckuteczniej- 
szych Środków czyszczących dotąd znanych; 
i dla tego w słabościach gwałtownych, a 
zwłaszcza chronicznych, jak sapałenie ki- 
svek, %amulenie %ełądka. astma, mocny 
katar, liszaje, migrena. ból gowy, sukro- 
fuły, itp. pożądany sprawoją skutek. 

Wartość PIGUŁEK CAUVIN w dw:ch 
słowach da się streścić: przywracają one 
i utrwymują sdrowię, i 

Cena pudełka pojedynczego 1 złr. 25 0 

dtto dubeltowego 2 „ 20 cent. 
na przesyłkę 25 o, (107:-11-) 
Są do nabycia w Aptece „pod 
Barankłem* p. Wojoiecha Molędziń- 
akiogo w KRAKOWIE — w Składzie ma- 


Pieulki z Roślin 


b. CAUVIN, 
aptekarza-chemisty, ucznia szko- 
ły wyższój W PARYŻU, 
na placa Tryumfalnćj bramy Nr. i6. 

RP ROSA 


» żeglugi parowćj na Dunajn w tychże listach, jakoteż z powodu niew łaści- też Autor we własnym mieszkaniu pod ||gmach zakładu kredytowego) z napisem: „Oferta na liwerunek drzewa - ! 
» ś $ p ZE K że: ) S 3 ś yałów aptecznych p. Józefa M: k 
) "BE c ma: a oiu naknkć maya o | o a mzoe TA i AD YE 
Ces. Elśb. RZY „ic nowo założona księgarnia f. Grrzydow- roscickiazo W a — u Maroińcz ka 
zoo ZA. . : 7 do 20 Grudnia r. b. w Departamencie IV. || stissa po dzień ostatniego Grudnia b. r. ger najdalej aż do 15 Grudnia r. b. SBE „|| ROWIE -i u Tonsnia wo Lwowie. 
s b arere a «w. a api (pod Nrm domu s: roam, Lwów, 20. Pażdziernika 1862. Oferte należy zaopatrzyć marką prawem | ek = otrzymujący werunek ~ 
a E E 25 dawnym przy Ul. Kanoniczej na Zm (1415 6) Albin Korytyński. winien, jak się przez się rozumie, opłacić całą rależytość stemplową za list ugo- - 
rsa zagrań. (© miesięczne) piętrze) na widok publiczny wystawione, a po dny (SŚchlussbrief) lub też za kontrakt zawrzeć się mający ho = podpisany ci'rpiąc przeszło sześć 
Amsterdam 100 zł. hol.. 4 upływie tego terminu rekłamacyjnego ostate- x ż ` ; £ (1589-2-3) L miesięcy na reumatyzm w lewej nadze, 
Augsburg 100 sł. nadr.. $ ż4 se zamkniete zostaną: Mieszkań leksander Pawłowski, Pa Wiedeń dnia 22 Listopada 1862 r. po użyciu wszelkich środków doradczych i przez 
Berlin 100 talar.. . . . . |3 4 ednocześnie zwraca się uwagę Mieszkań-| / deki: imi , 3 . i stka |lekarzy poleconych, bez żadnój ulgi, wyczyta- 
Frankfurt n. M. 100 sł. nady. ż3 ców głównego Miasta Krakowa na tę oko- A won trybunału, mieszkający w War. | Rada Zawiadowcza ck. uprz. kolei gal. Karola Ludwika. |; PA ak Poke 1 a We: 
Genna 100 lirów piem.. . (g 5 liczność, że wedi: rozporządzenia Ministeryal- | szawie w domu pod N. 14 przy ulicy Mio- toriniego jest na reumatyzm skutecznym, chwy- 
z = marków . . $ nego z dnia-6 Kwietnia 1850 roku i reskry- dowćj, wzywa sukcesorów zmarłego w War- à 5 F b 1 K t v; . cilem się tego srodka i po RÓS 
hp mów PE HE piu wysokiego ck, Ministerstwa Państwa z dnia | szawie Jana Pieczkowskiego, W Siemianowicac , poc atowicami irnek fauiaęnik AEE tylo o dać dw 
Londyn 10 funtów. . . . |5 3 14 Marca 1861 r. Nr. 1398 i rzysługujące | ażeby dali o sobie listowną wiadomość. 0 M r CZ stó krwi CH AMP AGNE fí pòwocy innych lekarstw zupełnie zdrów jestem. 
ZE Ses mąż: à obywatelom gminnym prawo. wyboru od ZE Jan Bioczkanski zoctedzjć ne Pol k'e „blat £16 y n sań J Keżdemu więc na r:umstyzm cierpiącemu ten 
> Wadaśj: SAPR Po pelnego uiszczenia przynależnych od nich po: jw Gaicy hrabią Józefem Krawi.kim. (1881 2-3)| będący własnością hrabiego Hugona Henkel von Donnersmark junior, pokrywa | Balsam Vetoriniego jako środek jedyny na tę 
Cesarskie korony. o > - + + G 75 19 [datków stałych zawisło. Zechcą się przeto ce klacze czystćj krwi po 12 frydrychsdorów, klacze półkrwi po 6 frydrychsdorów |słubość polęcić m gę' 


5 pół korony. « » » 


"A prawo wyboru mający opodatkowani Mieszkań- 


cy Miasta Krakowa z zupełnem dopełnieniem 
swego obowiązku podatkowego, od którego 
prawo wyboru zawisło, pospieszyć. 

Z Magistratu kr. gł. Miasta Krakowa. 


Sr MEŻE AE WROTE WESTA E 
d ZÌ k posiadająca w zupeł- 
Cu Z0 em a ności język włoski i 
francuzki, mając jeszcze k'lka godzin wolnych, ży- 
czy sobie udzielać lekcyj tychżo Plac Szoze- 
pański Nr. 390/,,, piętro 1. w podworzu 
(1521-4) 


Luidory . . . . Dnia 1 Grudnia 1862. (1588-2-3) 

Suwereny angielskie R | Podpisany poleca szanownój Publiczno- 
Im rosyjskie RZSK PA. 

Srebro... - - Sprzedaż drzewek. ści swój nowo urządzony 

Talāry swiąskowe . - rza pie 


8,0 aeg GW OZ A.9 
.......... 


W szkółkach drzewek do gminy Miasta Kra- 
= [kowa należących, znajdują się drzewka kilka 
razy „przesadzane i przyzw: icie pielęgnowane, 


ser HOTEL u 


pod godiem: 


Dukat holendərski . . . . e.» = „CA a tem samem do przyjęcia łatwe, które po ni-| WMiiasto Rzym“ (zur Stadt 
Półłmperyał rosyjski.. . . - >: 6 | 9 94 | skićj cenie nabyć można. Ktoby więc był w chęci| ” Ro m) (927-20-) 
Rubel biczpdę sca 93 | 191 |kupienia tych drzewek, czy to do obsadzenia 

Talar aaa ear e A 85 |. 84 |gościńców i chodników, czy tóż do rozsadze- | Mlbrechtstrasse Nr. 17 w WROCŁAWIU. 
Lisiy PR PRE Z lag 49 [nia w parkach angielskich lub lasach, zgłosić E. Astel. 
Obligi indemn. bes kapona. . . . [71 48 |70 85 |Się zechce w jesieni lub na wiosną do Magi- NB. Elegancka urządzone pokoje 
Pożyczka narodowa bes kuponu . . aa 30 |stratu król. główn. Miasta Krakowa, lub dof 410 do 15 srebrnych groszy za dobę. 


ogrodnika miejskiego. p. Johna priy Planta- 
cyach obok szpitala $więtego Ducha mieszka 
jącego. Dla miłośników pszczolnictwa dodać 
tu należy, że młode akacye prędko do kwiatu 
przychodzą, w miodności równają się lipie J 

14 Ses | wcześnićj od tójże kwitną. 
25 |37 75" 


Akcye gal. kolei żel. Karole Ludw. 


4 
% 
i w 


Edward Odrowąż Małuja, 


spirant przy c k. marynarce przybył do 
Krakowa i mieszka w Hotelu Polskiem 
(1551-1) 


"W Dembnie 1'/⁄, mli od stacyi kolei 
Słotwiny ostatnia poczta Brzesko jest 


Warszawa 3 Grudnia, 


Półimperyały. . . « « » „ . rubli 
Obligi skarbowe . . « « » : p 
ku 


Wyszczegól- 


nienie Gatunki 


Wrootaw 3 Gruinia. do sprzedania: 
Banknoty austr. w mon. nowćj. . W ysoko-pien-| Kasztany 15] 100 12 Kiacz gniada śrebrne, krwi angielskiej ze stada 
Polskie e berai ..... ne do obsadze-| jesiony z” eż 18] „ 115] v Krzeszowicach. 
ke Wo, <.© 4 m z « . Ą 
Posiwiwi Listy aasawa A% TRAET Li odl aA SE N 
» » n. S'ho» ielskiego lut] Akacya ~ 8 7 or Gać i angielski 8 
ż gielskiego lu acya Ogier gniady krwi angielskiej. . . . . . lat 
OZ z — w LA ary lasu. Jeiony o zab a R 9 Ogier j snogniady 16tej miary. . . . . . n A 
> awory O] n 1-9 Klocz gniada z wiosną 1863. . „ , „,.. . . 
Paryż 2 Grudnia. Lipy 12 % 10 3 kon'e lad z: 4 
| > KUSJB gł dy 5% w BOYZ, 
Renta 3% + e + « « + sj e © Morwy 2-1 tnie 2] „|2] Koń kasztanowaty % k T 2 A 4 
R 3-k tnie 3 3 i a 3 
Londyn 2 Grudnia. Topole włosk 3 do 4 Lt] 5 z [A Sopa krytyki (154? "ODRY z 
Konsole ..... . 2 lecz Dod Nasiona drzew] Akacyi fuut | . . . „ | 40 | 
> — Jesionów funt CY kn osoba z wykształceniem 
Jaworów „ | i znajomoscią języka niemieckiego, 


Pociągi osobowe na kolejach żelazn. p szukiwaną jest za listami opłaconemi. Miej 


Z Magistratu król. Główn. Miasta 


Kraków d 5 Listopada 1862. (1577-37 |sce Tarnów w kamienicy pana Morawskiego 
Odchodzą: w tamże istniejącój Pensyi płci żeńskiej pod 
z Krakowa do Wiednia 1. rano; 3. 30 po po- KSIĘGARNIA dyrekcyą pani Jordan. (1580-3) 
łudniu= do Wi 8 rano; 3. 30 ~ D i N R A E E EE O E E R 
do południa = do Wrocławia s c= |), E, FRIEDLEINA,| sw” Dzierżawa” 
Oj a TZT) otrzymała © (1:6423)| Folwarku Łobzowa 


pod KRAKOWEM, 
jest każdego czasu do wzięcia. Warurki dzierżawy 
udziela ma żądanie Adwokat Dr. Biesiadecki 
w Krakow'e. (1527 -3) 


Dzieła Mochnackiego, 
nowe wydanie w 5ciu tomach. 
Cena 6 talarów. 


W KSIĘGARNI 


YWELGSZA WIEDIA 


O EN w 

polecenia Domu hurtownego w Anglii, 
Ary się wyłącznie trudni handlem pro 
duktów i płodów z naszego kraju, upraszam 
nibiejszem wszystkich szanownych właściciel: 


2. 26 ł 
ze Lwowa do b= 5. 10 rano; 5. 20 wieczór. 
a Przemyśla do Krakowa 9. rano. 


Prz ychodzą: WY KRA MOWYUB, t Chmielu, Koniczyny, Konopi, Lnu, Szczeciny, 

czak wyszły z druku i są po wszystkich | Tęrpentyny, tudzież mających na sprzedaż Gał- 

do Krakowa ma 9.45 rano; 7. 45 wie Księgarniach do nabycia. gany, Kości itp., o łaskawe przysłanie mi fran 
py samy e. kowanych offert Z Wyraźnem oznaczeniem ce- 


Kalendarz powszechny na r. 1863 cnt 80. 


45 rano; 5. 27 wieczór = 
wyciąg tegoż BENA 


rzez Bogumin (Oderberg) w Prus 5. 


i 


ny, ilości i terminu odstawy z przyłączeniem 


od sztuki i 2 talary na stajnię. 
Meldujący swe klacze przed dniem 4 Stycznia 18658 u sekretarza H. Thiele 
płacą: 


od klaczy czystój krwi . . . . . . . . < 10 frydrychsdorów 
„ klaczy półkrwi, ,.. ........„ © frydrychsdorów. 
Obrok, siano, oraz koszta dozoru obliczane będą jak poprzednio — należy 


je uiścić przy odbiorze klaczy. (1592-1-3) 


Handel pod firmą: 


JÓZEF RIEDEL 


W KRAKOWIE, 4880-13 


ma zaszczyt donieść niniejszem, iż obok znanych już powszechnie 
z swćj dobroci 


PŁÓCIEN, BIELIZNY STOŁOWEJ itp., 


założył u siebie Skład 


gotowych męzkich Koszul, 


a mianowicie całych perkalowych, białych i kolorowych, perkalowych z pikowe- 
mi lub płóciennemi wstawami, oraz całych nicianych, wszystkie ręcznego szycia, 
i takowe po cenach fabrycznych szanownćj Publiczności poleca. 

W Handlu tym przyjmują się również zamówienia na każdą inną męzką, 
damską i dziecinną bieliznę, pod zaręczeniem jak najspieszniejszćj odstawy, 
p—s a 


Nowo wynaleziona ces. król. uprzywil. woda zwana 


Rosa Piękności, 


która służy do upiększenia skóry, usunięcia piegów, zgładzenia dołków w sku- 

tek ospy pochodzących; i spędzenia wszelkich jakichkolwiek nieczystości skó- 

ry, tak na twarzy, jak i na całem ciele: szczegółowo zaś wygładza 

zmarszczki, tak przedwczesne jik i w skutek wieku pochodzące —Ta wo- 

da nadaje skórze miękkość, delikatność i połysk aksamitny, ponieważ jest z 
naturalnej rosy majowej chemicznie przyrządzona. 

Podobne środki wielorakie wtym celu, były dotychczas li tylko z zagranicy pociągane; jednak 
wynalazek rodp'sancgo rodaka, jako pierwszy w kraju i najdoskonalszy utwór pó chemicznyn 
rozbiorze €k. fakultetu medycznego we Wiedniu uznany, otrzymał wyłączny ck. przywilej, 

Po długich pracach i doświadczeniach w zawsdzie chemicznym, poleca Szanownej Publiczności, 
szczególnie rodaczkom Rosę piękności, zapewniając obiecany skutek. 

Flaszeczka z instrukcyą kosztuje 1 zł. 80 kr. w. a. — opakowanie osobno. a 

Skład główny utrzymuje wyłącznie A. Horn we Lwowie w Rynku. — Kupcom Y 
sprzedaży odstępuje odpowiednie odstępstwo w ramienionym handlu, — Prawdziwą utrzymują: 
p Józef Göbel „W Krakowie, — Juliusz Reiss we Lwowie i Ursa 
Gajdeczka w Przemyślu, — oraz: w Brzeżanach p. Æ. Merl — w Buczaczu P. Erhi 
kawski, — W Rzeszowie p. J. Schaitter, — w Samborze p. Gilatowski, ! Kowalski, 
— w Stryju p. J. A. Batsch, — w Tarnopolu p. A. Morawetz. 

i PENR Kornel Lewicki, 

Poświadczam ninićjszem, że woda wynalazku Pana Kornela Lewickiego» właściciela Brzyżawy, 
mnie skutkowała na wyrzuty w twarzy, a mojej żonie ra piegi. j 

Dubiecko dy 20 marca 1860. Władysław Dydyński, właściciel Hucisk. 


Pszczoły 


Rzeszów dnia 17 Października 1862. 
Herrmann Praszili, 
(1418-3-6) 


ING" Prawnie wzorem i marką przeciw na- 
śladowaniom zastrzeżony 


Ogólnie uznany 
prawdziwy śniegogórski 
Ulopek ziołowy 


dla cierpiących na piersi i płuca, na gry- 
pę, chrypkę, kaszel, ból szyi, dławienie 
w piersi, zaflegmienie, ciężkie oddechanie, 
jest zawsze świeży do nabycia: 
w Krakowie. w apt. p. Aleksandrowicza, 
we LWOWIE : w aptece p. Piotra Mi- 
kolascha, 
również utrzymują: 
w Bielsku pan J. A. || „ Rozwadowie p. Ma- 
Stanko aptek, recki 

n Bochni pan A. Ka- | „ Rzeszowie p. Schait- 
sprzykiewicz, | 

n Brodach p. Kościeki | 
aptekarz. 

„ Brzeżanach p. Żmin- 
kowski apt, 

n Buczaczu p. Pfeif- | 
ffer apt. 

n Dembicy p. F. Her- 


ter. 

n Samborze p. Kriegs- 
eisen. 

n Stanisławowie p. To- 
manek, 

n Stryju p Sidorowicz 

n Szezerzecach p. J. 
Polka apt. 
zg. „ Tarnopolu p. Buch- 

n Gorlicach p Wale- net, 
ry Rogawski opt. 

n Kętach p. Streja. 

» Myslenicach pan M, 
Łowczyński. 

„. Nowym Targu pan 
L. Kamieństi. 

„ Przemyślu p. F.Gui- | „ Złoczowiep. Petesch 
detschka i Syn (1012-13. 
Cena jednój flaszki 1 złr. 26 cent, 
Ci sami pp. Depozytaryusze utrzymują: 

Prawdziwy tłusz0% z wątroby mię- 
tusowej, (Echter Do:sch-Lbertr. n-Oehl), 
środek ala cierpiących ną piersi, płuca i su- 
choty. — Cena flaszki 1 złr. w. a. 

Cukierki Z drzewa Anakahuit, spo- 
rządz ne skutecznie na powyższe słabości 

50 cent. w, a, 

Plaster ną odgniotki wynalez'ony przez 
©. k, nad lekarza Dra Schmidta. Cena pu- 
delka 23 c. w. a. 

Dra Behra Ekstrakt nerwowy do 
Wzinocnieria nerwów i zasilenia ciała. Fla- 
Szka 70 ceut, 

Balsam różany, Brunświcki, przeciw 
wszelkim zapaleniow, na rany i wrzody. 
Słoik po t zł. 5 o. 


SB-Glówny skład u Juliusza Bittnera 
aptekarza w Gloggnitz. 


n Tarnowie pan Si- 
dorowicz apt. 

„ Wadowicach p. Ma- 
jer aptek. 

„ Zaleszczykach pan 
Kodrębski. 


kupiec i obywatel miasta Rzeszowa, 


We wsi Mogile pod 
a Krakowem jest czter- 


mu ; ; RZE -T E i ls Lewickie Brzeż dzieści kilk i pszczół w ulach dzierżo- 
27 wieczór — 50 2. 54 po n e: róbek otrzebnych by takim sposobem wejsc Przetłómaczone.) Po wielorazowóm używaniu tej od pana oko 4 go z Brzeżawy | dzie$ ka pn ps zierzo 
ładniu; 6. 15 rano = a. aT Kalendarzyk kieszonkowy *. n, 24. + eadra stosunek potrzeb krajowych i| w e. Sanockim, przeciw liszajom i piegom preparowanej wody, osiągnął biżej podpisar y | nowskich i dawniejszych do „sprzedania. 
23 wieczór = z Wiel 6. 20 wieczór. Tuzinami naraz brane odstępuje się rajlepszy skutek, a będąc zadowolony używaniem tejże, polecam M. jak najlepiej. Blizsza wiadomość na miejscu, w domu 


zagranicznych. (1526-3) 
Henryk Caro w Krakowie. 


do Przemyśla z Krakowa 4. 43 po południu; 
tną pt z dwa 8. 32 rano; 8. 40 wieczór. 


W Drukarni „CZASU.“ 


rmhaus, lekarz sądowy |pod Nr. 54 


Raądzca Drukarni, Antoni Rother. 


1547-2-3 


25% rabat. (1420-5-6) Dubiecko 21 Marca 1860 (1229.10-12) 


